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p i n :
miesięczne we Lwowie 
30 K (14 M), z dostawą do 
domu 23 K (13 Mi, z prze­
syłka w rołsce 23 K 116 M) 
w innych państwach 25 K 
(17'50 M). Za zmianę adre­

su dopłaca się 60 li. 
Cm '> po jedyn czego  
n u m e ru  sra c a ły m  

obszerze Polski

1 Kor. (70 len.)
Ronto ezekorou P. Pi. 0, 

140.561.

K U R J E R  L W O W S K I

wychodzi codziennie o godzinie 6 rano

CENY OGŁUSZENI
Ogłoszenia za 1 wiersz 
nonpa.eil K 1 ‘30 (90 fen). 
Paski n.i str. tekst, o 100% 
drożej. „Nadesłane* ^ N e ­
krologia' za wiersz no* t>. 
_ K (2-80 M). „Komunika­
ty* po kronice za wie sz 
nonp. 7 K (t-90 My. Drob­
ne ogłoszenia 40 h. (28 f.,. 
od wyrazu a po 85 hal.. 
(50 f.) tłustym drukiem. 
Dla poszukujących pracy 
po 3u ł.., (20 f.) tłustym 
drukiem po 60 li. (40 f-;- 
Ogłoszenia na niedzielę 
i święta o 56% drożej.

Rwdekcje przy ulicy Ossolińskich i. 15. — Admśn straoja przy ulicy Chorążczyzny 1. 26 — Reda itor przyjmuje wyłącznie między godziną 4—5. Biura Aćmm stracyl 
otwarte codzennie od godziny 6-ej rano do godziny 6-ej wieczór. — Adres dla telegramów: „Kurjer“ , Lwów. — Rękop.sów nie zwraca się. — redakcyjny
W Warszawie prenumeratę przyjmują i pojedyncze egzemplarze sprzedają: Biuro dzienników „Pro;t;ień‘ , ul. Widok 19, oraz Adrin . „Gazety Lud.“ , ul. Swiętokrzys a

mu ładem Spółki wydawniczej „Kurjera Lwow skiego". R e d a k to r  n a c z e ln y  Jan  D ą b sk i.

Przpt&wywifiie p̂ sjsi.
DELEGACI P A Ń S T W  SĄSIEDZKICH W  WrtH- 

SZAW IE

(Od naszego korespondenta warszaws‘dego).

Warszawa, 7 niarer 1920.
Po  opracowaniu zasad traktatu pokojowego z bol- 

wsewikami i po przyjęciu tych zasad przez sojuszniczą 
komisję spraw zagram — rząd polski porozumiewa 
sdę z delegatami państw okalających Rosję w  sprawie 
przyszłego pokoju z bolszewikami. Dotąd przybyli 
dc W arszawy delegaci' Łotwy, FbiSandjj i Rumiraj^ 
-Litwini nie przybyli, bo gniewają się na Polskę z 

powodu Wilna, Estończycy nie przybyli, bo zawarli 
już pokój z bolszewikam i

Układy z Finlandczykami idą łatwo, bo Polska 
nie ma z Finlrnją żadnych sprzecznych interesów! 
Fjulandczycy mają pretensje duże, idą na zupełne 
odcięcie Rosji nawet od oeieanu Lodowatego. Zdaje 
się jednak, żc zbyt wielka przesada w  „osacza­
niu Rosji" może szkodę przynieść samym Firtland- 
czykom, bo trudno wyobrazić sobie, aby 100 mil jo ­
nowy naród rosvjski, rozmieszczony na ogionmem 
i  bogatem teryto.rjum, dał się zupełnie odciąć od mo­
rza i zadawalniał się tylko obcymi produktami. Za­
sadą przezornego polityka byó powinno nie dopro­
wadzać przeciwnika do rozp iczy.

Delegaci Łotw y ciągle się dopytują, kiedj przy­
jadą Estończycy, bo chcieliby się z nimi porozu­
mieć. Poza tem nic do tej chwili jeszcze ważnjbjsze- 
g o  nie zrobiono, bo delegaci Łotw y niedawno przy­
jechali.

Delegat rumuński p. Jo&escu zachowuje się do­
syć wstrzemięźliwie, iw ie idzi, że nie ma jeszcze 
całkowitych pełnonaocnictw do zawierania formalnych 
umów. P. Jonescu robi wrażenie, że przyjechał tyl­
ko po to, aby jak najwięcej dowiedzieć się, a jak naj­
mniej powiedacc. Zdaje się, że bez szczegółowych 
instrukcji z Bukaresztu, czemu stoi na przeszkodzie 
wieie -zeczy, p. Jorescu nic konkretnego nie 
zdziała.

Z  Ukraińcami prowadzi się też jekiea pouf ie 
rozmowy, ale trzymane są one w  ścisłej tajemnicy t 
O stan rokowrń z  Ukraińcami dopytują się bardzo 
Rumuni.

Tak się w  ogólnych zarysach przedstawiają to ­
kowania z naszymi sąsiadami.

Gdy te rokowania ukończą się, minister spraw 
zag". całą sprawę przedstawi radzie ministrów, a 
po zaaakceptowaniu jej przez to ciało —  rząd nasz 
wejdzie w  stosunki z przedstawicielami ententy. Jak 
wiadomo, p. minister Patek chei*i początkowo jechnć 
do Paryża i Londynu i wejść w  bezpośrednie sto­
sunki z kierującymi mężami stinu zachodu. Zdaje 
się, ze tsn projekt jest obecnie nieaktuamy. M ini­
ster Patek na zachód nie pojedzie. Zawiadomi tylko 
bawiących w  W arszawie p*z< dstawieieli ententy pi­
semnie o  warunkach, jakie Polska postawi 'Rosji, 
Poza tem będzie działał samodzielnie, en ten ta bo­
wiem całkiem wyraźnie swoją ostauią uchwałę po­
wiedziała wszystkim, ze w  ric. _nm pokoju z bol­
szewikami mają wszyscy zupełnfca wolną ręacę. En- 
tenta widocsznic nie choe przykładać ręki do reaiij- 
■*zowania pokoju z sowietami, chce sobie zachować 
na wszelLi wypadek swobodę działania, nie tfhce 
za nic brać odpowiedzialności, nie wiedząc, co bę- 
tfeae w  przyszłości*

M / a ł a h l  rai M i c h  
g a L c i t a m  i  p a d ^ i l s S i ł a i .

Warszawa (Pat.). Komunikat sztabu generalnego
| W . P. z 7. marca 1920. Front litewsko-białorusld: 
j W obec ponawiających się raz po razu ataków bol­
szewickich na nasz odcinek poleski i sprowadzania 
do działań co raz nowych sił zebranych w  pospie­
chu z różnych stron, wojska nasze przystąpiły do 
kontrataku z zadaniem usunięcia na dłuższy czas 
możliwości pGWi&jzkftfo ataku na tym łroncje Nasz 
kontratak pod dowództwem pułk. Sikorskiego mimo 
nadzwyczajnie trudnych warunków terenowych i roz­
poczynających się wiosennych roztopów, miał tu - 
pełne powodzenie. Wojska bolszewickie zostały ze­
wsząd gJzie natarły, odparte i zmuszone do co f­
nięcia sie w  popłochu po*? poprzeauje swoje po­
zycje, Punkty wyjścia dotychczasowych ataków prze­
ciwnika Kcicnhowiec i Hcżyrz zostały przez wojska 
nasze zajęt. Sztab 57 dywizji zaledwie zdołał um­
knąć z Kolenkowic, w  pcoliżu zaś wzjęto sztab 
brygady 47 dywizji. Zdobyto pocjyg pancerny, spo­
ro laątsrtafti ko.ejowegc k ła ii cponcerzouych stat­
ków  f.otylj na Prypec., dużo naterjału wojennego 
oraz ponad 1090 Jeńców Wszystkie kontrataki bol- 

| ezewiekie na Kolenfcowice, odparto, 
j Front wołyński i podolski: Na froncie vrołyńskjm 
ostrzeliwał nieprzyjaciel przez cały dzień artylerją 
Zwiahel. Na reszcie frontu wołyńskiego i podolski©

go  walki wywiadowcze*. W ielkie rozkopy na car na 
utrudniają ogromnie działalność bojową.

Pierwszy zast. szefa sztabu generalnego: 
Kuliński, pułk.

W arszawa (PA T ) Komunikat sztabu gene­
ralnego wojsk polskich z 8 b. m.:

F r .n t  litcw sk o -b ia ło ru sk l. W  ciągu dnia 
wczorajszego nieprzyjaciel kilkakrotni s atakował 
Poiankowice. Ataki nieprzyjacielskie, mimo ia  były 
prowadzone z nadzwyczajną ze strony bolszewi­
ckiej zaciętością, zosti.ły odparte. S tra ty  n iep rzy ­
ja c ie ls k ie  są  b a rd zo  zn aczn e . Liczba jeńców, 
wziętych w ostatnich walkach do niewoli, wzro­
sła o 200.

Frpnt w ołyńsk i* Ożywiona działalność bojo­
wa patroli wywiadowczych. Nieprzyjaciel zaatako­
wał przeważającemi silami nasze wysunięte pla­
cówki na pBtuomotry-cDschńd od N roej t ^ y c y  
na P o d o 'u  Po dtugS&j i za c ię te j w a lc e  wddsiu ły 
r.asze p rzea z ty  do ken tra iaku  i od zysh a ły  ehw i- 
1q«jo u tracone stanow isko . Bolszewicki pociąg 
pancerny', natarczywie posuwając się od strony 
Butniewa ku D eraźn i, o s tr z e liw a ł to  m iasteczko  
ogn iem  a rty le r ji.

K u lińsk i, pułkownik, 
—o —

i! dchyla s !ę  rg b tk  tajemnicy*
Rooperstyroy rosyisiiie  są organem  rządu sowietów.

F y g a . (Pat) Szef delegacji ekonomicznej rządu 
sowietów w Rewlu, Gukowski, oświadczył w w y­

wiadzie: Mamy nadzieję wejść w stosunki z Ame­
ryką, Szwajcarją, Norwegją i Niemcami. Ameryka 

| nie chce rokować z nami, lecz p rzed s ta w ic ie le  
j handlu am eryk ań sk iego  p rzy jech a li ju ż  do R e ­
w ia. Jesteśmy w możności dostarczyć znacznej 
ilości lnu i fu ter, a za tow ary  za g ra n ic zn e  bę­
dziemy p łac ie  z ło tem , które posiadamy w obfito­

ści Co się tyczy koopera tyw . to stanowią ona 
jedynie apara t ro zd z ia łu  produktów . L itw in ow  
w  K openhadze a ja  w Rew ld , je s teśm y  jed yn y ­
mi trzcd s i& w ie ie .u m i k oopera tyw  rosy jsk ich , i 
my dw a j je s teśm y  upow ażn ien i ty lko do d z ia ­
łan ia  W ich im ien iu . Angija pojęła inaczej cha­
rakter naszych kooperatyw, jeśli nie zmieni swego 
postępowania, wówczas kwestja wymiany towarów 
będzie bardzo problematyczna.

Hienie? gdańscy ? lobt. z Polsku
p ro w a d zą  politykę agresyw ną.

Gdańsk. (Pat) Wczoraj wieczorem odbył się 
tu wielki wiec niemieckiej partji demokratycznej 
gdańskiej, na którym jeden z referentów oświad­
czył, iż Sir Raginald Tower, który obecnie zarzą­
dza Gdańskiem, ma władzę dyktatorską. Wydaje on 
zarządzenia bdz ludności. Ten stan nie muze dłu­
żej trwać. Potrzebne jest nieodzownie przedstawi­
cielstwo ludności, któreby wzięło w swoje ręce 
prowadzenie interesów miasta. Należy przeto jak 
najszybciej rozpisać wybory do konstytuanty. Na  ̂
ftępnie domagamy się, aby do pracy oaoło przy 
gotowania konstytucji, dopuszczono także ludność. 
W  sprawie przyszłego układu polsko-gdańskiego 
wyraził zdziwienie, że Sir Tower konferuje w tej 
sprawie z przedstawicielami Polski. Zacnodżi oba­
wa, że układ ten, tak ważny dla Gdańska, za­
warty zostanie bez udzia.u Gdańska. Do rokow ań

w tet sprawie musi być dopuszczona również lu­
dność Gdańska. Uchwalone odpowiednie rezolucje, 
które będą przedłożone Towerowi.

Drugi mówca przedstawił projekt konstytu­
cji, postanawia on: Gdańsk nosi nazwę wolnegi 
i niezawisłego miasta Gdańska. Językiem urzędo­
wym jest język njemiecki. Władzę suwerenną pia­
stuje lud. Najwyższą instancją jest t. z w. Volks- 
rat. Senat zaś, na którego czele stoi prezydent, 
składa się w części z fachowców, w części z osób 
wybranych przez Volksrat na 4 lata. Specjalny 
urząd będzie się 'zajmował sprawami zagraniczne­
mu Gdańsk powinien samodzielnie decydować 
o sw'oicn sprawach zagranicznych, Polska zaś 
w myśl traktatu pokojowego jest organem wyko­
nawczym.
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Warunki pokojowe na podstawie porozumienia 
się x  sąsiadami będą gotowe w  drugi aj połowie 
tego  miesiąca. Rząd polski da wtedy inicjatywę do 
Worania się w  pewnem miejscu delegatów, upełno­
mocnionych przez obie strony do zawarcia pokoju! 
id ó ’vią, że pełnomocnicy obu 6tron mają się zebrać 
■faa teijiorjum , obsadzonem przez bolszewików, w 
Mouylowi®, Smoleńsku lub Orszy. ale ta wiadomość 
Jeut oczywiście raczej przewidywaniem, niż infor- 
fetacją. Układy ze strony polskiej ma prowadzić sam 
ijjj. minister spraw zagranicznych przy pomocy pp. 
W asilewskiego, Gutowskiego, Zalewskiego i  Knolla. 
M ożliwa, że delegację polską wzmocnią reprezentan­
c i 4-ch wielkich klubów sejmowych w  rofi eks­
pertów .

Ze strony bólszewickteji mają przybyć Ich naj­
wybitniejsi przedstawiciele: pp. Joffe, Kamiea&ew,Czj- 
jpzerin, a może nawet Trocld.

Nie kwesijonując zdolności naszych ewentualnych 
pełnomocników na kunferencję pokojową — chcemy 
ewrócie uwagę, na to, że bolszewickich pełromocni- 
ków  nie należy lekceważyć, bo pp. Jon® i Kamie­
nie w okazali się pierwszorzędnymi szermierzami sło­
w a  w  czasie jawnych rokowań z Niemcami w  Brze­
ściu Litewskim. Bolszewiccy delegaci są agresywni, 
pełni temperamentu, rutyny i znajomości rzeczy. — 
Stare metody dyplomatyczne nie będą z  pewnością 
stc sowane przy układach z  bolszewikami, z naszej 
w ięc  strony trzeba wysłać ludzi najlepszych, najle­
p iej zorientowanych i zgranych, bo rozprawy z  bol- 
fnewikami nte należały, do rzeczy najłatwiej­
szych -

Ferm enty Selmie*
(Od naszego korespondent; warszawskiego).

Warszawa, 7 marca 1920
Obecny okład sił partyjnych w  Sejmie nie 

jjadowala nikogo. Przez utwoizenie klubu „Naro­
kowego Zjednoczenia Ludowego11 pod przewodni 
wfcwem p. Skulskiego, przewaga przesunęła się fiu 
ajrawiejj, ponieważ w  „Narodowem Zjednoczeniu 
iŁudewena* nie rządzi p. Skulski, ale ks. arcybiskup 
ffeoderowicz, p. Dubanowicz i (z  boku) p. S'roński. 
iWiąbsześś sejmowa stała się fikcją, bo zawsze 
yrawie „k ’ubv większości* głosują przeciw sobie, 
es&aem wśród takiego podniecenia, jak to było 
podczas głosowania nad zniesieniem patronatu ko­
ścielnego, kiedy to kluoy „większości* szły prze- 
®łrv sobie „na noże*.

' W  czasie tego głosowania, które przypomina­
ne najgorętsze . czasy reformy rolnej, rozgrywały 
się eiakawe epizody. Oto prz, d samem giosowa- 
niatr zwrasal się kilkakrotni© ks. Dziennicki z Na- 
z©dowigo Zjednoczenia Ludowego, największy i 
najbardziej prowokacyjny reakcjonista ze wszyst- 
“biol. księzy-posłów, do p. Łopuszańskiego, ministra 
•światy, aby zabrał głos i odparł zarzuty ludow- 
fpw i Ale p. Łopuszański nie okazywał ochoty do 
mieszania »ię w  walki partyjne. Tuż przed głoso­
waniem rezegrał się djalog następujący;

Ks. D z ien n ick i do prezydenta ministrów 
p. Skulskiego: Czy rząd zamierza zająć stanowisko 
w  sprawie patronatu?

P. Sku lsk i: Nie.
Ks. D z ien n ick i: Wyciągniemy z u g o  kon­

sekwencje na kłucie.
Czy i jakie konsekwencje klub ks. Dzienni- 

elńeg© wyciągnął —  na razie nie wiadomo.
Równocześnie na komisji rolnej endecy, kle- 

rykaii i klerykalni robotnicy ubijają krok za kro­
kiem przedłożenie rządowe (ministra Bardla) w  spra­
wie przymusowego wydzierżawienia pól, 1 izacych 
•ałogiem. Z projektu rządowego pozostały tylko 
strzępy. Ludowcy chcieli, aby odłogi oddawać 
w  dzierżawę przedp^ąystkięt.i chłopom, bo ci, 
mając inwentarz żyw y i martwy, mogą-je jeszcze 
w  tym reku uprawić i przysporzyć krajowi chlcba —  
piidtecy, klub p. Skulskiego, poznańczycy i pano­
wie z klubu pracy konstytucyjnej, są za ewentu- 
alnem pozostawieniem tych odłogów w  ręku wię- 
kssrt.j własności, która sobie z nimi nie da rady. 
■Projpłc ustawy został załatwiony przez większość 
bom,-..: na niekorzyść małych rolników (1 głos 
w ięk. cości), wbrew stanowisku ludowców, socjali­
stów . N. Z. R. Projekt ten wpłynie na kilka dni 
de £ujmu, i tam rozegra się druga batalja •  pro­
jekt i.dowy.

c fakty wskazn ą. że większość sejmów;, 
nie mieje, a  obecny gabinet me ma stałego 

„oparcia

Ponoś są żywioły w  Narodowem Zjednocze­
niu Ludowem, które, chcąc ratować sytuację, usi­
łują wydobyć się z pod patronatu zamaskowanych 
endeków i reakcjonistów, ale między nimi brak 
człowieka silnej woli, któryby się odważył pęta 
potargać.

Gdyby część „skulszczaków* opuściła Narodo­
we Zjednoczenie Ludowe, wyłoniłaby się kwestja 
utworzenia większości o przewadze lewicowej, po­
nieważ nawet niektórzy socjaliści są za utworze­
niem gabinetu koalicyjnego, celem zawarcia pokoju 
i skonsolidowania państwa. Na razie bowiem po­
ważna siła socjalistyczna jest po za nawiasem de­
cyzji politycznych i ogranicza się dc roli opozycji.

To  są naturalnie na razie fermenty, które 
świadczą jednak, że praca sejmowa oparta jest na 
podstawach uadpróchnialych.

M m  i s p t a e  M i  liny.
i i .

Przed wojną doprowadził* wolność i prywatna
jednostek czy zw iązków do rozwoju i roz­

kwitu stosunków gospodarczych. W ówczas może tego 
ni® oceniliśmy, dzisiaj ex  post stwtsrdzić możemy 
to niewątpliwie. Do czego doprowadziła w  czasie 
wojny przesadna reglamentacja życia go  spodarczego 
piaez państwo, widzieliśmy wszyscy. D laczegóż Wjęc 
obecnie znowu dąży się do omnipotencjl państwa, 
żądając jego ingerencji na k-sżdym niemal kroku? 
CJpowiedź a.udeść można jednif tylko: ponieważ jest 
to wygodna! Tutaj również uwidoczniają się skutki 
wojny, która nauczyła liczna rzesze żyć więcej lub 
mniej bezczynnie, a w  każdym razie nieprodukcyjnie* 
Usunięcie wolności, skrępowania przedsiębiorczoścj, 
sprowadziło zanik gospodarczego dobrobytu, a rów ­
nocześnie spowodowało marazm duchowy, czyli le­
nistwo umysłowe nie zdolne do twórczej pracy, a 
skłonne do bierności 1 bezczynności. To też w  hl- 
storji stosunków ekonomicznych rok 1919 otrzymał 
nazwę „roku strajków'1, gdyz wystąpiły one z nie­
znaną dotychczas intenzywnoścłą w e wszystkich pań­
stwach objęły uiiljony ludności i  to nie tylko z 
warstw robotniczych, ale nawet I ze stor znanych 
pod nazwą inteligencji^ W  biezącjnn roku prąd ten 
<dzie z  niesłabnąoem nasileniem, co gorsza partje 
polityczne dla swoich celów wywołują strajki, Iw 
których tło ekonomiczne jest pretekstem (np. w  
Przemyślu), nadto coraz wyższe warstwy, w  po­
parciu swych żądań, stosują argument zaniechania 
pracy. W  ogólności możnaby bieżącą chwilę scha­
rakteryzować jako ścieranie się dwóch p rądów  je­
den to duch ładu, porządku, pracy i  wyrozumiało­
ści dla trudnego poioienia państw* — drugi de­
strukcji, progresji żądań, wymuszania ich grozą 
strajku.

Prąd ładu, rzetelnej pracy, ograniczania zbytecz­
nych poiraeb znajduje coraz mniej zwolenników, na­
tomiast przeciwny kierunek, wygodny, bo presją bez­
czynności uzyskujący poawyaszenie dochodów, sUje 
się progr a coraz szerszysh warstw. Gdy dawniej 
kultura duchowa i  uświade twienio narodowa przecho­
dziły od warstw wyższych do niższych, dzisiaj od­
miennie, zmaterjallzowanie sfer niższych, wyzyski­
wanie sytuacji więcej lub mniej monopofłcznej, u- 
dziela się warstwom oświeconym. Za w zór stawia 
się kominiarza, cmy szewca, Ideałem jest zrównania 
swoich poborów z ich dod.odamL A  rozszerzanie się 
tego kierunku grozi kate* r c t e W o i  skutkami i  pro­
wadzi do bankructwa.

W  każdem społeczeństwie Istnieją w  warstwie 
zależnej od stałych dochodów, dwie grupy ludzi: 
jedna robotnicza, niewykształcona, pracująca fizycz­
nie — druga urzęcLiicza, wykształoona, oddająca się 
pracy umysłowej. Od inteligencji jako sfery w y ­
kształconej, a w  związk i z tern więcej uświadomio­
nej narodowo, należy się spodziewać większego zro­
zumienia stosunków gospodarczych, objęcia swym n- 
mysłem całokształtu zadań państwa i soołecaeństwa, 
uświadomienia sobie, że w .jednym  zakresie działa­
nia powinno ingerować tylko państwo, w  drugim 
państwo i  społeczeństwo, a w  fz e e im  tylko społe­
czeństwo przez poszczególne jednostki czy związki 
jednostek. Państwc obejmujące wszj stłde dritaziny 
życia, a nie liczące e lf *  różnjłczkowanenal potrze­
bami społeczeństwa zaprowadzi nowoczesny absolu- 

■zm, wyrażający aię zbiurokratyzował tera eałej gos- 
odarki, umiejący tylko wydawać i ogłaszać roz­

porządzenia, ale niezdolny ująć i zorganizować szyb­
kiego prądu życia i  potrzeb codziennych,

Od państwa należy domagać się racjonalnego 
zorga lizowania administracji, a następnie umiejętnej 
poliłyki gospodarczej. Najważniejszym postulatem u- 
sunięcie wydatków nieproduktywnych, a więc na cele 
wojny. M il jardowe emisje banknotów nie będą g ro ­
ziły ruiną, o ile użyje się ich na cele produktywna 
Pasńtwo wspólnie ze społeczeństwem musi przepro­
wadzić dwa olbrzymie zadania: odbudowę gospodar­
czą i  reformę rolną. A przeprowadzenie tego wy­
magać będzie miljardtowych wkładów, uzyskanych 
częścią drogą dalszych emisji banknotów, częścią wy­
daniem obligacji, listów zastawnych cz> renty pań' 
atwowej. Samo społeczeństwo w  dziedzinie prywat- 
negu życia gospodarczego powinno ująć inicjatywę 
w  swoje ręce i oprzeć się na zasadzie solidarność^ 
przejawiającej się w  ruchu współdzieiczym. Należy 
pamiętać, że do poprawienia stosunków materjalnych, 
do dobiobytu gospodarczego, prowadzą dwie d rog i 
Jedna to podnoszenie dochodów, druga to zmniej­
szacie wydatków. Jeśli jednostkom uświadomionym 
i wykształconym zależy na uzyskaniu sanacji stosun­
ków gospodarczych, pójdą równocześnie obiema dro­
gami, a idąc same zachęcać będ i  innych słowem 
i przykładem/.

Ż® obranie tylko Jednej drogi t to tej łatwiejszej 
nie doprowadzi do celu, udowadniać chyba nie po­
trzeba. W szak kilka różnych dodatków, regulacji i  
podwyżek płac, bynajmniej nie’ poprawiło sytuacji 
warstw zależnych, umpżiiwiło tylko przedłużenie o- 
kresu wegetacji. Trwale poprawić stosunków nie 
mogą, ponieważ podwyżki pochodzą z mLjardowyek 
emisji pieniądza, które powodują równoczesną jegc 
deprecjację i natychmiast wyrazić się muszą w  od- 
wiedniej zwyżce cen towarów. Ostcinie podwyżki 
płac urzędniczych odtazu znalazły oddźwięk w  pod­
skoczeniu oen. Ta jedyni® droga napewno nie do­
prowadzi do pożądanego celu! Musi się dążyć równo­
cześnie do ograniczenia wydatków. Niezmiernie do­
niosłą rolę powinny odegrać tutaj kooperatywy. O - 
Ganiając bez przesady i bez uorzedzeń rolę, jaką 
odegrały konsumy w  stosunkach wojennych, musimy 
przyznać, ż® jedne więcej, inne mniej przyczyniły 
sie do ułatwienia pi zetrwania krytycznych czasów. 
Dlatego też należałoby organizować je w  dalszyitf 
ciągi., rozszerzać zakres działania już istnflejącyeh, 
a co najważniejsza połączyć je w  związku w y żs ze j*  
rzędu, czyli federacje koopsraty ma. Związki taki* 
mogłyby już zająć cię stworzeniem własnych źró­
deł produkcji dla swych członków. A  gdyby tak te­
raz z wiosną wydzierżawiły kilka folwarków na 
Własny rachunek m ogłyby dostarczać nabiału, mięs* 
i płodów rolniczych. Sejm polski uchwalił na tateb 
cele miljardowy kredyt. Poza ctałym administrato­
rem mogliby urzędnicy spędzać naprzemian swój® 
urlopy w  danym folwarku ł stanowić pewną kontn®- 
lę gospodarczą, a przynajminej rachunkową.

Z  ograniczeniem wydatków łączy się ściśle u- 
chylenle zbędnych potrzeb, zaspakajany cli w  sposób 
częstokroć lLytkowy. Fakt, że pieniądz u le ją  pewnej 
deprecjacji, aktania liczne warstwy do zupełnego nt* 
Scnani i się z  nkn, Nie przywiązując dań żaanej war­
tości, rzuca się go  bez zastanowienia i  rachunku. 
Czyż prrepełnione pokoje do śniadań, kawiarni®, * 
nawat cukiernie nie są togo jeskrawym dowodami 
W ydatki te nie tylko pogarszają sytuację danyoh o- 
sobników, de jckLnałują na ogólne gospodarstw®, 
gdyż konsumeje wyszukanych zagranicznych pro­
duktów sprowadza nas do rzędu dłużników, a Pr v  
niskim kursie naszeyo pieniądz? daje wysokie pr®- 
mje i zarobki oooemu fabrykantowi i robotn.kowf. 
Czyż np. ostatnia podwyżka cen tytoniu skłoni dużo 
ludzi do ograniczeni* się lub wstrzymanj* od pa- 
le.ua? A  zabawy ostatniego karnawału? Tańce na cel 
oobroczynny, uprawniają, według pojęć wielu d® 
każć-go wydatku. Stroje, kosztujące tysiące oraz 
eetki koron czy marel rzueanych za karnety, wina 
i  kwiaty, upoważnia toby do przypuszczenia, ie  pa­
nuje wśród nas nie tylko dobrobyt, ale bogactwo* 
A  rzeczywistość życia codziennego Jakższ kontra­
stom o różna!

Konieczni jest rzeczą dokładne eaanie 6obie 
sprawy ze skutków wojny zarowno w  dzie Irinie 
gospodarczej, jak i społecznej oraz zrozumienie ż *  
i przyczyny i ś ro ik i zaradcze nie leżą poza namff, 
k ó z  w  nas swnyćh. Od nas samych należy więc za­
cząć « drociBenie d jcncw t i gossodarcze, gdyż „pa** 
stwo to my“ , od nas w«ęc zu k iy  je®o, a tom wua*m 
i n  z. dobrobyt albo ruino.

Dr, Pr, Tomaneb,
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Spisz i Orewa muszą 
wrócić do Polski.

Ks. Machay, gorący szermierz spiawy spisko- 
orawskiej przyoył do Lwowa jako delegat główne­
go komńćtu plebiscytowego —  aby nam coś po­
wiedzieć o tej zapomnianej ziemi polskiej, dziś 
poddanej plebiscytowi.

Do głębi porusza opowiadanie ks. Machaya 
w piostyeh słowach w nieświetnej poiszczyźnie 
przeplatanej gwarą podhalańską, jak to się prze­
obrażała dusza jego. jak z zaciekłego Węgra sta­
wał się powoli Polakiem. Ks. Machay, syn ziemi 
spiskiej, od zarania sw ego życia madjaryzowany 
był przez szkołę niższą i średnią, język polski 
uważał jak wszyscy spiszacy i orawiacy za gwarę, 
którą można się posługiwać w domu, ale na szer­
szym świecie „me wypada". Dopiero, gdy jaso 
uczeń gimnazjum preszburskiego przybył z kilku 
kolegami do Krakowa w r. 1906, zaczęły mu się 
powoli otwierać oczy na jego polskość Rozbudze- 
Jte tej świadomości ma do zawdzięczenia śp. pro­
fesorowi uniwersytetu Jagiellońskiego Juljanowi 
Teysseyre, który z nieustępliwym uporem wskrze- 
sał w nim poczucie polskości przy pomocy listów, 
broszur, książek. Wspominamy ten szczegół z o- 
powiadania ks. Machaya dlatego, że powinniśmy 
sobie zdać sprawę, iż odzyskanie dla Polski 150 
tysięcy Polaków zamieszkałych na Spiszu i Ora­
wie. to wielkie niezapomniane dzieło jednostek, jak 
mecenas Wojciechowski, Teysseyre, ar. Bednarski 
i —  niewielu innych. Zaledwie 10 lat temu, dzięki 
właśnie niezmordowanej pracy tych jednostek, 
dzięki „Ga zecie podhalańskiej" założonej przez dr. 
Bednarskiego, zaczęli Polacy na Spiszu rozumieć, 
że nie są madjarami...

Grunt zatem był już niemal gotowy, kiedy 
w  r. 1918 państwa centralne zaczęły się rozsypy­
wać w  gruzy. I gdy z początkiem listopada 1918 
rewolucja zaczęła ogarniać kraje austrjackie, Spisz 
i Orawa zrzuciły z siebie również obrożę niewoli. 
Dnia 4. listopada 1918 wypędzili Polacy urzędni­
ków madjarskich i ogłosili się Polską. W  Ja­
błonce została utworzoną Rada narodowa. Kilka­
naście tysięcy Polaków z g. Orawy uchwaliło 
wówczas rezolucję, w której oświądczyli, że nie 
encą należeć do „statu węgierskiego" ale chcą na- 
hźeć do wielkiej, niepodległej Polski. Rezolucję tę 
przesłali wówczas do Warszawy i Krakowa. W 
kilka dni potem tuką samą rezolucję uchwalili Spi­
szacy w Lubowli.

Rządy polskie trwały na ziemi spisko - orawskiiej 
aż do 14 stycznia 1919, którego to dnia przyszedł 
nieszczęsny telegram z W arszawy, aby wojska pol­
skie opuściły tę ziemię.

Ks. Machay opowiada historję pochodzenia te­
g o  rozkazu, którego bezpośrednim sprawcą miał być 
pewien kapitan polski (nazwisko znane ks. Machayo- 
w i). Kapitan ten fałszywie zrozumiał oświadczenie 
członka misji angielskiej, pułkownika w  Budapeszcie, że 
wolska polskie powinny opuścić Spisz i co prędzej 
wysłał telegram do Warszawy. W  W arszawie zro­
zumiano, że był to rozkaz marszałka Focha.

A le wałka na Spiszu nie ustała. Trzeba było po­
jechać do Paryża, aby W ilsonow i przedstawić całą 
sprawę. Pojechał tedy ks. Machay, prof. Ruppert i 
dwóch gazdów : Piotr Borowy i W ojciech halccynt 
Tej „egzotycznej d c le g ^ ji"  —  jak ich w  Paryżu 
n-.zywano — tym dwom chłopom mamy do zawdzię­
czenia plebiscyt na Spiszu i Orawi©.

Chłop — to był w  Paryżu argument Z tru­
dem, po rozmaitych neregrynacjach dostawszy się 
do W ilsona ci dwaj chłopi, co lata cale spędzili, 
w  Ameryce na emigracji,' tłumaczyli W ilsonowi z 
mapą w  ręku, co to jest ten Spisz i ta Orawa J pro­
sili Wilsona, żeby Czechow wypędził. W ilson przy­
rzekł, że uczyni wszystko, co m ożliwe i  miał się w y­
razić, że z takjmi dyplomatami jeszcze n;e m ówił;.

Mamj zatem plebiscyt na Spiszu i  Orawie, aie 
dolina Popradu z: czysto polskimi powiatami Sta­
ro wiejskim, luboweLidm i keszmarskim została od­
dam. Czechom bez plebiscytu. Miała to być rekom­
pensata za przegrany Cieszyn

W  dolirie Popradu są same miejsca kąpielowe i 
klim-tyczn©, jest kultura polska po domach i kościo­
łach i  o wn polski zakątek my walczyć musimy 
dalej.

W o jsk i czeskie — informuje dalej ks. Machay — 
nie opuściły jeszcze Spiszą i Orawy wbrew  zapo­
wiedziom, podótno dlatągo, że bat lijon włoski, któ­

ry miał te ziemie zająć, musiał pozostać jeszcze 
na Śląsku Ciesz. Czesi, których przed 14 stycznia 
1919 ziemia spiska nigdy nie widziała, rozszerzają 
tam niesłychaną agitację, operują środkami mate­
rialnymi (cukier, mąka, materjały, buty) — ale na­
wet tymi argumentami ludności nie zawojują. My ma­
my obok narodowego, bardzo ważny argument re­
ligijny. I tern Czechow zdystansujemy. 150.003 P o ­
laków ma prawo żyć w  Polsce — kończy mówca — 
i  o to prawo walczyć nie przestaną.

Po tem przemówieniu, przerywanem gorącymi

llm m i p t e  t t ś w  ó:
JEDNAK ZARZĄDZENIA KOMISJI MIĘDZYNARO- 

W EJ SĄ N IE ZAD AW ALAJĄtE

Cieszyn (Pat.). Komisja międzynarodowa w  O l ­
szynie wydała następujące rozporządzenie: Komisja 
administracyjna w  Karwinie była zaskoczona od 
chwili objęcia władzy licznymi protestami przedWko 
rozwiązaniu przez włauze czeskie rad gminnych w  
nasłępującjch miejscowościach: Orłowa, Dąbrowa, P o ­
ręba, Rycliwałd, W ierzbica i  Zabłocie. Komisja ad­
ministracyjna w  Karwinie opierając się na jedynie 
wiarygodnym dokumencie statystyki z roku 1910 z 
uwzględnieniem zmian, jakie niewątpliwie zaszły 
wskutek przyrostu ludności w  tych gminach, posta­
nawia za zgodą komisji międzynarodowej:

1) Komisje administracyjne obecne zostaną roz­
wiązane.

2) Rady gminne tymczasowe (Gentóiiidek jrnission) 
obejmą w  ich miejsce zarząd spraw gminnych w  
okresie dziatań plebiscytowych. Przewodniczący ko­
misji gminnych odpowiada sam jeden przed komisją 
administracyjną. Członkowie komisji gminnych są mu 
przydzieleni w  rc.i doradców (Beirat).

3) Skład komisji gminnych: Dąbrowa 24 człon­
ków, z tych jeden komisarz Polak, doradców 11 Po­
laków, 12 ( ! )  Czechów, zastępcy 2 Polacy, 2 Czesi. 
Orłowa: 24 członków, komisarz Czech, doradcy 8 
Polaków, 15 (!) Czechow, zastępcy: 2 Polacy, 3 Cze- 
ąi. Poręba: 12 członków, komisarz Polak, doradcy 
5 Polaków, 6 Czechów, zastępcy: 1 Polak, 1 Cze cli. 
Rychwałd: 24 członków i  1 komisarz, 1 komisarz 
Niemiec, doradcy: 12 Polaków, 12 Czechów, zastępcy: 
2 Polacy, 2 Czesi W ierzbica: 12 członków, komi­
sarz Czech, doradcy: 2 Niemcy, 4 Polacy, 5 Czechów; 
zastępcy: 1 Polak, 1 Czech. Zabłocie: 12 członków, 
komisarz Niemiec, doradcy: 6 Polaków, 5 Czechów, 
zastępcy 1 Polak, 1 Czech. Przewodniczący i człon­
kowie wchodzący u/ skład komis i  gminnych są miia-
nowani przez komisje międzynarodowe na wniosek 
komisji administracyjnej w  Karwanie.

4) Komisja administracyjna sama uregtńuje w  
nafbhższym czasie objęcie urzędowania przez te no­
w e komisje. Podp.: Klewera, FJjppo, Bernazzi Akana.

Powyższe postanowienia komisji administracyj­
nej zostały zatwierdzone przez komisję międzynaro­
dową na posiedzeniu z dnia fi. marca br.

Za Anglję Wilton, za Francję ManneviHe, za 
W łochy Borsarelli, za Japonję Yamaga.
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OPIEKA KONSULARNA NAD TERENAMI PLEBISCY­
TO W YM I

Kraków (Pat.). Rad;o z Ljonu. Konferencja am­
basadorów zastanawiała się nad kwestją, kto ma 
objąć opiekę dyp'omatyrzną i konsularną nad osoba­
mi, mieszkające rai na terytoriach plebiscytowych. Z go ­
dzono się, że opieks ta należy do tego mocarstwa, 
którego reprezentanci są komisarzami administracyj­
nymi i mają prawo kontro.i nad glosowaniem.

UM OW A FBANCUSICO-NIEMIECKA W  SPRAW IE 
PORTOW  NADRENSKICH.

Kraków (Pat.). Radjo z Ljonu. „Echo de Paris" 
ogłasza depeszę z KarLruhe, według której Francja 
i  Niemcy zawa ly  w  Baden-Baden na podstawie art. 
85 traktatu pokojow egi specjalną umowę w  sprawie 
portów nadreńskich. Porty w  Strassburgu i Kenl 
będą administrowane przez centralną komisję żeglugi 
na Renie O iieby port w  Strassburgu był dla Francji 
niewystarczający, przysługiwać będzie rządowi fran­
cuskiemu prawo używania portu w  Kehl, przyczem 
jednak zapewnionem ma być Niemcom użycie tego 
portu. Kwestje cłowe będą rozstrzygene na podsta­
w ie francuskich przepisów cłowych: oanośny kon­
trakt ma być ratyfikowany w  przeciągu miesiąca.

oklaskami, uchwalono rezolucje, w  których o 
czono, że ludność kresów wschodnich środkar.; 
ralnymi i materjalnymi wesprze Polaków ze i. 
i Orawy w  ich walce o przynależność do Pol...

*

W iec został zorganizowany przez komitet 
sów zachoanich i komitet obywatelskie; pracy i 

Sala ratuszowa była przepełniona, a publiczno 
późnej nocy stuchała z naazwyczajnein zaciel 
niem przemówienia dzielnego lis. Machaya.
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KOMISJA KOALICYJNA ZMIENIA POSTĘPOW A

Cieszyn (Pat.). W obec wyrzucenia polskich 
botników w  Zagłębiu Ostrawskńm z pracy prze;, 
botników czeskich, ze strony polskiej zastosowali 
samą metodę wonec Czechów w  Karwrśśskksn. 
Trzyńcu. To poskutkowało. Należy się epouzie. 
pomyślnego rezultatu lokowań zwłaszcza, i  a kor, 
wptywa na uspokojenia Pewne wyjaśnienie cy i; 
przyniosło wczorajsze rozporządzenie korni.-.;i o . 
wiązadłu wyćtejoiów gminnych Czeskich, narzucon 
silą w  czasie okupacji. W  znacznej części słusz 
żądaniom Polaków uczyniono zadość (? ) a 
w  Dąbrowie, Zabhłciu i  RyckwaJrajfe pozzys^o 
znaczne ustępstwa na rzecz Czechów Bezpieczeu-s 
publiczne w  Zagłębiu Kamińskiem zaczyna s.y 
lepszać. Żandarmeria została poddaną dowoclzlY 
wojskowemu aljantów. Żandarmerja czeska w  E 
winie zostanie zredukowaną Zostaną zaprowadzi 
patrole lotne włoskie i francuskie oraz posteru: 
żandarmerii pod komendą podoficerów aliancki 
a w Cieszyńskim pasie okupacyjnym mili!ja. 1 
niecznem jest wzmocnienie liczby wojsk aijanc, ■ 
dia zabezpieczenia porządku i  spokoju w Zagłęb: 
Komisja zajmuje się ostatecznem ustaleniem waru 
ków prawa glosowania. W prawdzie należy skonst 
tować, że nastąpiło pewne uspokojenie umysiów, k 
nieczne są jednak wielkie wysiłki ze strony Polakó- 
aby me dopuścić do zatargów i odeprzećć wszeik: 
zamachy na wolność i  bezpieczeństwo ludności pi.. 
skieji

CZESKO G W A ŁT Y

Cieszyn (Pat.). Dziś popołudniu miało się odby 
zgromadzenie potskie w  Mostach pod Cieszynem. R 
zgromadzenie to wpadło 20 żandarmów czeskich 
grożąc strzelaniem, zmusiło zebranych do opuszczeni 
sali. Zebrani udali się pochodem do innej karczmy U:, 
przy granicy Cieszyna i tam odbyto się posiedzenk 
bez przeszkód.

Frysztat (Pat.). Dziś w  nocy Czesi napadli nr 
domy polskich mieszkańców w  Rychwałdzie. W yła ­
mano okiennice i okna I zniszczono je, zdemolowane 
urządzenia wielu domów, przyczem jedna dziewczyn;; 
została zraniona. Czesi przyszli z karabinami i re 
wolwerami.
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SZW AJCARIA , HOLAN0JA NORWEG JA PRZYSTO­
PUJĄ D3 LIGI NARO.DG W

Kri ków (Pat.). Radjo z Ljonu. Rada państwowe
30 glosami przeciwko 6, uchwaliła przystąpienite 
Szwajearji do L ig i narodów.

Kraków (Pat.). Radjo z Ljonu. Izoa uchwah>:
31 głosami praeeiwko 2 projekt ustawy w  sprawie 
przystąpienia Holand i  do L ig i narodów,

HKraków (Pat.). Radjo z Ljonu. Z  Chrystjanji 
donoszą: ScortJung (sejm) odrzucił wniosek parki 
socjalistycznej niepnystępowania do L ig i naaodów, 
a natomiast uchwali! 100 głosami przeciwko 20 p rzy ­
stąpienie do L ig i narodów.

KOALICYJNA KOMISJA KONTROLNL PR ZYB YW A  
DO W IEDNIA

Kraków (Pat.). Radjo z Wiednia. Międzykoaii- 
cyjna komisja dla kontroli wykonania postanowień 
wojskowych traktatu pokojoweg ) w  St. Germain, przy­
będzie w  najbliższych dniach do WiednĄay

RUMUNJA POROZUMIE SIĘ Z  POLSKĄ W  SPRA­
W IE  POKOJJ

P rryż  (Pat.). Havas. , Petit Parisien" podaje, żo 
Rumunja nie będz;e  na własną rękę pertraktować z rzą­
dem sowieckim lecz porozumie się z Polską i  pań­
stwami bałtj uuemi.
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D ziś z  powodu 
Ijoneertu
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/ Kobiety \ wstrząsająca tra^edja 
\&usicielKi/ rosyjskiego Popa

POLSKA DELEGACJA FINANSOW A W  5BUKSELI
Paryż (Pat.). Hayas. „Nation Bdgique“  wycho­

d ź c a  w  Brukseli donosi o przybyciu do Erukseli pol­
skiej deligaeja która wspólni* z poeiem polskim od­
była aaradę e miniatrern -karbu oraz dyrektorami 
zaMadów finsmeowych w  sprawie finansowe} odbu- 
«tu—y  Paktki.

PUDSÓŻ M ARSZAŁKA FOCHA
ttaafedw (Pat.). Rad. z Lyonu. W  niedzielę ra­

sę  przybył do Brukseli marszałek Foch z gen. Vei- 
r » -  Wwoacr =tn tego dnia udał u ę  do Kolonji.

B O W P U i"  MIĘDZY. W ILSONEM
A FBAnCJĄ I ANGLIĄ. 

Kraków (Pat.). Rad. z Lyonu z 7 bm. Nowa 
nota Wilsona w  sprawie aorjatyckiej doręczona zo­
stała w  środę na Quai d‘Qrsay Jak podają dzien­
niki francuskie, nota utrzymana jest w  tonie umiar­
kowanym. W ibon  wyraża zadowolenie z  tonu, w  ja- 

było zredagowane ostatnie pismo państw koall- 
<4; zamacza, że obstaje przy swojem pienwotnem 
atanowisku t podnosi ponownie zarzuty w  sprawie 
K|ek\ i Albsnji. W  oprawie Ałbanji W ifeon wyraża 
adtu-Le, ś «  aaieży uznać prswa narodu albańskiego 
i w  tym kierunku nie popierać zbytnio Jugosławii. 
W kes^ia, nawiązując do słów Millera nda i Lloyda 
Oaorge‘s, dotyczących następstw, jakieby wjmiicły z 
rfakz*^o pracwfckania upną e/y adriatyckie), Wilson 
zeprMcsa, jakoby on był powodem tej zwłoki i od­
suwa od siebie ws*elką odpowiedzialność w tym 
Warunku.

KONSTANTYNOPOL PĘDZlfe OKUPOW ANY 
Paryż (Pat.). Havas. „M atin" dowiaduje się z 

Londynu, iż decyzja Angiji co do okupacji Konstan­
tynopola j«at wynikiem urzędowego stwierdzenia w ia­
domości, o rzeziach. Ormjan i  stanowisku gabinetu 
turackiago, który jest bezwzględnie nacjonalistyczny, 
„Tfanes‘ ‘ dowiaduje się, że i WSSson jest również 
ppnsiwny *s  trzymaniu sułtana w  Konstantynopolu.

ANGLICY OBSADZILI KONSTANTYNOPOL 
Krabów. (Pat.), Rad. z Po ’dhu. „Daily Teł." do- 

oosi, ae Konstantynopol obsadziły wojska angielskie 
fenowe i  morskie.

K0LANDJA NIE W YD A  W ILH ELM A.
Paryż (Pat.). Havas. Holandja ponov/nie odpo­

wiedziała odmownie na żądania sojuszników odno­
śnie do wydania Wilhelma II., daje jednak rękojmię, 
Acjettpo nadzoru nad b. cesarzem niemieckim.

ZASUSZENIA W  JAPONII 
Kraków fPatJ. Rad. z Poldhu. Poważnw aabu- 

wania wybuchły w  fabrykach żelaza Yawata w  po­
bliżu Ostko, geizia zatrudnionych było około 40.003 
robotnikćw. Minto interwencji wojska strajk trwa 
afailiTjf

Krabdr- (Pat.). Rad. z Polćitru. W  Rosji ogło-
v *oo  urzędownie, że na mocy układu ndędzy rzą- 

sowietów a anglelzłrim wszyscy poaćani angiel- 
asy z wyjątkiem tych, którzy popełnili ciężkie zbrod- 
t w , mogą powrócić do kraju.

Krakóur (Pet.). Radjo z Ljonu. Na podstawie do­
datku 4 do traktatu pokojowego będą Niemcy za po­
średnictwem komisji reperacyjnej dostarczały krajom 
wdjzczorc-m przez wojnę owsa ł jęczmienia do za­
siewu; przesynd wspomnianych sori zaczęły <iię już 
a. z. ta. Otrzymane eicrno jest oierwazej jakości sor- 
tewane pracz najlepszych producentów niemieckich.

Paryż (Pat.). Havas. „Petit Journal" omawiając 
Hzapowiedź terminowej spłaty przez Francję i  Anglję 
jiażyczki pół mil jar da w  złocie, zaciągniętej w  roku 
1815 w  No vym Jorku pisze, iż jest to pierweęy wy- 
o iłik  rrancusko-angieiski wyswobodzenia się z  pod 
aupramac.i finansowej Stanów Zjednoczonych.

Konferencja ufcr. na Rusi zakarpuckiej.
W  niedługim czagia odbędzie się —  jak do­

nosi „Wpered" z Użhorodu —  zjazd ukraińskich 
aocjal-demokratów „węgierskiej Ukrainy**. Socjali­
ści ukraińscy poczynili starania w ceiu wydawa­
nia pisma ukraińskiej socjal-demokracjl

„\Spered'4 o odezw ie plebiscytowej,
Organ socjalistów ukraińskich aotraktewał o- 

dezwę plebiscytową, zamieszczoną w całej prasie 
polskiej we Lwowie, jako „sformułowania wszech­
polskich imperjaiistycznych haseł..,",, dodając na­
stępującą „brechmę*: „Imperjalisiem polskim zdaje 
się, że nic w św ic ie  me może położyć tamy Ich 
zaborczości.

X
T Ś. p. Ignacy Junosza Daćbóg 

Drewnowski.
Wczoraj popoł. e £. 3. odbył się pogrzeb śp- 

Ignacego Drewnowskiego, uczestnika powstania z r. 
1863. Już przed godziną 3 zebrał się przed ko­
ściołem archikatedra lny m parotysięczny orszak po­
grzebowy, wśród którego zauważyliśmy bardzo 
wielu uczestników powstania z r. 1863, profesorów 
uniwersytetu, politechniki, radnych miejskich żoł­
nierzy W . P. i wiele wybitnych osobistości.

Po wyniesieniu zwłok z'kościoła przemówił 
w podniosły sposób radny m. dr. A. Wereszczyń- 
ski, podr.osząc wie.kie zasługi zmarłego i eddając 
cześć jego pamięci. Poczrn ruszył pochód, który 
zamykał oddział wojska polskiego. Karawan, tta 
którym było mnóstwo wieńców od rodziny i przy­
jaciół, otoczyli żołnierze W . P. Orkiestra wojsko­
wa zaintonowała marsz pogrzebowy Szopena. Prze­
cudna panowała pogoda, jak gdyby zwiastun zi­
szczeni a się ideałów narodowych zmarłego.

Zmarły, iako członek wydziału Towarz. u- 
czestników powstania do ostatniej niemal chwili 
życia zajmował się gorąco losami weteranów, wdów 
i sierót po uczestnikach powstania z r. 1863. Po­
mimo ciężkiej choieby — już w roku 1916 uległ 
atakowi apoplektycznemu —  wybrał się z prof. 
Syroczyńskim do Warszawy celem poparcia tam 
sprawy emerytury weteranów wojska polskiegd.

Nabożeństwo żałobne za duszę ś. p. Ignacego 
Drewnowskiego odbęd3ia się staraniem rodziny 
dziś o g. 10 przedpołudniem w  kościele archikats- 
dralnym. O tej samej godzinie odbędzie się dziś 
staraniem wydziału uczestników powstania z roku 
1863 nabożeństwo żałobne w kościele Marji Mag­
daleny.

Zwłoki śp. Drewnowskiego złożono na wzgó­
rzu cmentarza Łyczakowskiego, gdzie mieści się 
cmentarzyk towarzyszy broni z r. 1863. Nad mo­
g iłą  przemówił ks. biskup Bandurski, żegnając 
w  rzewnych słowach bojownika o wolność Polski. 
Po przemówieniu ks. biskupa, oddział żołnierzy 
dał salwę honorową.

x o  i ń 1 ': a .
KALENDARZYK.

Dziś rz. kat. Fraactszki p . ; g t  kat. Tarasa. Jutro rz. 
kat. 40 ŁJęczar.niksw; gr. kat. ?#rfjrja . — Wschód słsńca 
6'28, zachód i i i .

REPERTUAR TE A TR U  WEJSKlEflO.
W e wtorek , Asystent", sztuka w  3 akt. G. Zapolskiej.
W e 4rode „ttugeąjusz Onegin", opera w  3 aktach 

P. Czaykowskiego.
W e czwartak , La lka ', operetka.
W  ptątek po raz pierwszy „Młodzi 1 starzy*, komedja 

w  3 akt. Hajo, z pp. Trapszo, Pillerową, Rowińską, Kwiat- 
kiewiczową, Łozińską, H icrowskin, Ratschką, Bieleckim 
i Czakim.

W  sobotę o g. 8-36 popoł. „D an y  i huzary*, komedja 
w  3 aktach Al. lir. Fredry — o g. 7 w. „Eros i Psyche", 
opera L. Różyckiego,

W  niedziel? o g. 3 pop. „Róża Srambafo*, operetka 
w 3 akt. L. Falla — o g, 7 w . „Panny", sztuka w- 4 akt. 
Wolffa i Leroux.

W  poniedziałek „Miedzi 1 starzy*, komedja Hajo. .

—Q—

W s  k w e ś c i e .

— Ulica Morji DuJebjatiYj W czoraj w  p ierw ­
szą rocznicę śmi«rcL wielkiej obywatelki nastąj.^lp 
uroczyste nazwanie jej mianem małej pliczki, łą­
czącej ulicę Romanoi ńcza z ulicą św. Mikołaja. —

Imieniem reprezentacji miasta przemawiał wice- 1 
prezydent dr. Leonard Stahl, podnosząc zashrgf śp. ’ 
zn w ie j. Następnie dr. Maria Jaworska imipniaTn or- ’

ganizM ji kobiecych rzuciła piękną wiązankę wspom­
nień i złożyła hołd cieniom wielki*'" orędowniczki 
pracy piękna i sprawiedliwości. Imieniem studentek 
mówiła p. Zarzycka, podnosząc, że prawa, jakiemi 
dziś się cieszą kobiety, w  znaczne} części mają do 
zawdzięczenia śp. Dulębiance.

Wśi-ód zgromadzonych milo uderzały oko dzie­
cięta. T o  dzieci z ochronki P !łsudskiego i  ochrony 
dziecka z ul. Brorowskiego, których założycielką i 
opiekunką była śp. zmarła.

— Zbiórka włetkzaocaa dla żoła erzy Ou-zjnna- 
lizmy następującą odezwę: Zbliża się święto Zmar­
twychwstania Pańskieg/r. Dla każdego Polaka jest 
to święto rodzinne i  dnia tego myśli i życzenia ro ­
dziny ulatują do nieobecnych jej członków, których 
los z nią rozdzielił. Żołnierz polski stojący na linjl 
bojowej i  zasłaniający swą piersią .ojczyznę przed 
barbarzyństwem bolszewickiem, jest naszem dziec­
kiem o którym win~iśmy pamiętać w  dzień Zmar­
twychwstania Pańsk ego jako o drogim nieobecnym 
członku rodziny. Tę pomięć i  serdeczną troskę oka­
zaliśmy mu w  święto Bożego Narodzenia, śląc rau 
na front podarunki gwiazdkowe. Teraz pragnęlibyśmy 
podzielić się z nim śwjęconem, ale do naszego Ko 
m i te tu dochodzą z frontu wieści, nadsyiane nam przez 
żołnierzy, przedstawiające w  ciemnych barwach sto­
sunki zdrowotne, panujące w  szeregach walczącego 
wojska. Czytamy o licznych chorobach zakaźnych, o 
braku lekarstw i  ciężkich warunkach w  jakich się 
znajduśą chorzy żołnierze. W obec tych niepokojących 
sprawozdań, wzywających nas do niesienia pomocy 
żołnierzom dotkniętym chorobą na froncie, postano­
wiliśmy zarzucić myśi przesłania podarunków W ielka­
nocnych zdrowym, natomiast pragniemy przesiać aa 
front jako świąteczne dsry środki lecznicze, prowianty, 
bieliznę i  t. p. chorym żołnierzom. Pom oc, nie­
siona chorym, j«3t dcwioclem troskliwej pamięci o 
zdrowym żołnierzu, którego w  każde} chv.ili ma 
że dotknąć los choroby. — W  te} myśli 
wzywam y wszystkich, aby spieszyli z darem wielka­
nocnym dla żołnierza, a tym darem niech będzie bie­
lizna, lekarstwo żywność choćby najmniejszy dataśc 
pieniężny na za kupno tych przedmiotów przeznaczony 
dla naszej kochanej, niemocą złożonej, braci żołnier­
skiej. Ona w  siużbie za Ojczyznę padła ofisrą obo­
wiązku zarówno z tymi, których dosięgnąi pocisk 
nieprzyjacielski. Datki przyjmuje biuro komitetu o- 
pieki nad żołnierzem polskim Lw ów  ul. Kilińskiego 1.

— iSeiieramy delegat dr. Gałecki wyjochał 
do Krosna.

—  Z Harty żałobne). W e  L w ow ia  zmarł w
68 r. życia Jarosia/w O drow ąż Pieniątak, znany 
obyw aU ł tutejszy, b. artysta teatru hr. Skarbka. 
Po ustąpieniu z  taętru był fr z e z  szereg lat admi- 
niztratorem „G azety  N arodow ej" a następnie urzę­
dnikiem bankowym . Zm a iły  by» zam iłewanya* 
zbieraczem  pamiątek pow itan ia styczn iow ego i cca* 
ny zbiór tych pamiątek # fkr©w ał do jednego z  tu­
tejszych muaeów. Za jm ow ał się gorliw ie sprawami 
publicznemi i odznaczał się w ielu cnotami eby- 
wateLkiem i. Cseść jego  pa.nięct

— Z  Ualwea-syteta Jana Kazia; erza w e I  w o i f *
W  mieaiącu styczniu 1920 r. otrzymali w  UnfJ»;er- 
sytecte Jena Kazimierza we Lwowie stopień doktorów 
praw: Leon Gottesmann rodem z Jagielnjcy, Ludw— 
Alter rodem z  NadWóme}, Tomasz K wąsik roa«*a 
z Kukizown, Józef Majulfc rodem ze Lwowa, Jakśb 
Pil.sel rodem z Brodów, Arnoid Fleker rodem z «  
Lwowa, Franciszek Ksawery Marszałek rodem za 
Lwowa, Maksymiljan Aszlrenaoc rodem zo Stanisła­
wowa, Dymifr Bobanycz rodem z SyriOv.odzka, Abra­
ham Mei.,delsohn rodem z Borysławia, Izaak Rot- 
hausar rodem z Rydodub. Stopień doktorów medy­
cyny: Feliks Wróblewski rodem z Wielunia, Frant#1 
szek Niewiadomski rodem ze Lwowa. Stopień dokta- 
rn filozo fji: Jan Piotr Le'vińsld rodem z  Luł liną?

— SprLenłcwicrzcms na szkodę sHarBu rooj-
khoweg®. Rozprawa przeciw  podchorążemu Broni­
s ław ow i A lfredow i Sikorskiemu, byłemu kierowni­
kow i diukam i w o jskow ej w ę  L w ow ie , zakończyła 
się w  niedzielę p<& północy. Przes całą n iedzialł 
przesłuchiwano jeszcze  św iadków . Prokurator kap. 
dr. Małek w  przemówieniu sw ojem  domagał się 
kary za dziew ięć faktów  sprzeniewierźenia, za o- 
szustwo i nadużycie w ład zy  urzędowej. Obrońca 
dr. Pięracki starał się w  w ym ow n ych  słowach o- 
slabić w yrazy  prokuratora
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Trybunał uznał Sikorskiego winnym sprze­
niewierzenia tyiko w  kilku wypadkach, dalej zbro­
dni oszustwa i nadużycia władzy urzędowej i ska­
za! go w  granicach paragrafu określającego karę 
•d 10 do 15 lat, zniżając tę granicę na sześć lat 
ciężkiego, obostrzonego więzienia. Orzekł równo­
cześnie degradację.

Obrońca zgłosił zażalenie nieważności. Jak się 
dowiadujemy, i prokurator zgłosił też wczoraj za­
żalenie nieważności co do uwolnienia Sikorskiego 
•d niektórych taktów sprzeniewierzenia i co do 
wysokości kary.

—  Przejeeftjfis aułsm. Na rogu ulicy Gró­
deckiej i Leona Sapiehy najechał szofer Mieczy­
sław Nowak ciężarowym autem na przebiegające 
go w poprzek uiicy 6-letniege synka Anny Mart- 
wicz. Ciężjco rannego chłopca w głowę, odwiezio­
no autem do szpitala św. Zofji.

—  Zsm seh sama&ójcsy. W bramie przy ul. 
Wolność 1. 4. strzałem z rewolweru skierowanym 
w  pierś usiłowała wczoraj odebrać sobie życie żo­
na kupca A. W . Pogotowie ratunkowe desperatkę 
odwiozło w stanie gicźnym do szpitala. Z listów 
znalezionych przy niej wynika, iż A. W . targnęła 
się na życie wskutek złego pożycia z mężem, któ­
ry jest Ukraińcem.

—  Vv|*manie kęsowe. Do lokalu biura za­
pomogowego i odzieżowego miasta Lwowa na III. 
p. przy ul. Ormiańskiej 1. 2. wczoraj wieczorem 
dostali się złodzieje. Po rozbiciu kasy zabrali z niej 
26.000 ker Pozostałe jeszcze dwie kasy w  innej 
ubikacji pozostały nietknięte. W  kasach tych było 
gotówką około 150 000 kor.

*  — K ra d zież za&ytków m uzealnyeh. W  nie­
dzielę wieczór dostało się za pomocą wytryenu 
dwóch drabów, ubranych w mundur w ojskowy u- 
zbrojonych w rewolwery do galerji Izby stow. rę­
kodzielniczych przy ul. Kościelnej 1. 8. Dziewczy­
na dozorcy spostrzegłszy ich, krzykiem swym spo­
wodowała przybycie kilku osob, do których zło­
dzieje zaczęli strzelać, na szczęście nie trafiając ni­
kogo. Złoczyńcom udało się zbiedz i zabrać kilka 
rzeczy, jak model Mitreilezy i t. d. przedstawiają­
cych wartość kilkunastu tysięcy koron.

—  Parizsas w czora jsze j nocnej obław y po­
licyjnej aresztowano kilkunastu złodzieji powraca­
jących z nocnych wycieczek. Przytrzymanych zam­
knięto w aresztach policjrjnych. Dokonane rewizje 
w mieszkaniach areetowanych dały nadspodziewa­
ny wynik, gdyż znaleziona wiele rzeczy pochodzą­
cych z kradzieży

W  Psisce I l i  &*iecte.
—  M ałżonka atsm ana P e tlu ry z córeczką, 

przyjechała z W  trszawy przez Wiedeń do Pragi.
—  Aresztowanie za ouarehalską agitację.

Władze aresztowały vr Szczercu dyrektora miej­
skiej kasy Hryńka Knysza, który niedawno po­
wrócił z Ukrainy i odstawiono go do Lwowa. 
W  Lesienicach pod Lwowom, aresztowano naczel­
nika gminy Bubełę i adsUwiono go do więzienia 
we Lwowie Bubels, znany agitator ukraiński, któ­
ry przed kilku laty zniszesył wraz z innymi haj­
damakami tablicę pam ątkową na „Czartowskiej 
skale, przyjechał w tych dniach z Kamieńca Po­
dolskiego. W  Przemyślanach aresztowano dyrekto­
ra kasy „Narodnego domu*, Eustachego Bezpalka. 
W Kasperowcach, pnw. zaleszczyckiego aresztowa­
no komisarza gminnego Popowicza.

—  Mord rabunkow y. Z Kołomyji donoszą, 
źe zamordowano tam w celach rabunkowych ofl- 
ejsła sądowego Strurabergera i dwóch jego synów. 
Wszystkie trzy ofiary zostały uduagone. Sprawców 
detyehezas nie wykryto.

Repertuar biura koneertowego 1X1. Tuerfca.
12. marca: j. Klara Pfauowa, pieśniarka.

K O N K U R S .
W  bierze Patronatu Spółek oszczęauoścl 1 poźyezen 

przy Wydziale krajowym jest wolnych (we L wowie i Kra­
kowie) kilka | osad lustratorów w K., 191, Ulll. randze 
urzędników krajowych (państwowych) zależnie od kwali­
fikacji, nadto jedna ewentualni# 2 posady referentów 
Spółek rolnkzyef) TO Bil randze lub za wynagrodzeniem  
kontraktowem. Referent Spółek rolniczych musi posiadać 
wyższe wykształcenie handlowe i doskonała znajomość 
bochalterji.

Podania wraz z załącznikami należy wnosić do Biura 

Katrenatu Spółek oszczędności 1 pożyczek we Lwowie 

p i. Mickiewicza 3). 1647

Olbrzymi magazyo skór szczecin 
i m y d f a .

W  odpowiedzi na zamieszczoną w  „Kurjerze 
Lwowskim* notatkę, nadesłaną nam przez komendę 
M. S. O. otrzymaliśmy następujące pismo:

„W  sprawie umieszczonej notatki na łamach 
szanownego pisma z dnia 8. marca 1920 r. Nr. 64 
pod tytułem: „Olbrzymi magazyn skór, szczeci 
i myd?8, prosimy uprzeimie o zamieszczenie w  naj» 
bliższym numerze następującego sprostowania:

Nieprawdą jesr jakoby członkowie sekcji I., 
dzielnicy VI. M. S, O. pp. B. Głogowski i Edw. 
MotaL wykryli w magazynach ślusarni p. W łady­
sława Musiałowicza przy ul. Kopernika 56, około 
200U kg. amerykańskiej skóry podeszwowej i t, d. 
ponieważ ubikacja te zostały wynajęte przez Tow. 
akc. America Europa E.xchange Corporation na tym­
czasowy skład nadeszłych a nierozdzielonych lub 
nieoceoranych towarów', z którego w ostatnich cza­
sach pobrały towary tak poważne i szanowane 
w kraju firmy jak Ludwik Hoszowski, skład farb 
i materjalów technicznych przy ul. Akademickiej, 
Narodna Tcrhowia, Towarzystwo handlowe Pol 
w Krakowie, Dom handlowy w Rohatynie, Ga­
bryel Stark, Jan Królikiewicz przy ul. Akademi­
ckiej, dr. Ihnatowicz, Fabryka chemiczna „Tlen* 
i t. d., i t. d.

Natomiast prawdą jest, że magazyn ten został 
na podstawie gołosłownych doniesień opieczęto­
wany, wskutek czego narażeni zostaliśmy na poważne 
wydatki nie mogąc wydać 75 skrzyń mydła do 
prania Spic et Span dla naszej ekspozytury w  Sta­
nisławowie, po których odbiór z powoau ustawi­
cznych kradzieży przyjechał konwojant ze Stani­
sławowa a żamówione z domu spedycyjnego wozy 
musiały z niczem odjechać. Za zamów.ony wóz 
kolejowy należy opłacić postoj iwe.

Prawdą jest, że Magistrat miasta Lwowa w y ­
dał na to mydło na które było transito z powo­
dów technicznych zamagazynowane we Lwowie, 
prawo wyw'ozu a to na podstawie naszego pisma 
z daty 2. marca b. r. L. 266.

Prawdą jest, co niestety z przykrością stwier­
dzić musimy, te ten tak nazwany olbrzymi skład 
jest tylko miniaturką składu jaki w niedalekiej 
przyszłości urządzimy przy ul. Akademickiej 18, 
w  obecnym handlu p. Jana Królikiewicza, o ile 
środki techniczne na tó pozwolą a ustawiczne kra­
dzieże na dworcu lwowskim ustaną.

Prawdą jest, że z przedostatnich dwóch wa­
gonów skradzionem zostało na dworcu Podzamcze 
385 skrzyń mydła do prania Tub Soap i kilkadzie­
siąt skrzyń innych towarów przedstawiających war­
tość przeszło miljona koron, co przez organa Dy­
rekcji kolejowej stwierdzonem zostało, a sprawcy 
dotychczas n>e wykryci, podczas gdy rozmaitego 
rodzaju władze i organa wykrywają dla wszystkich 
władz i stron przystępny nasz skład towarów.

Prawdą jest, że państwowy urząd pierwszej 
potrzeby, który nawiasem wspominając zakupił 
u nas pół miljona kilogramów mydła do prania, 
polecił tulejszej filji Puzappu wydanie nam bez 
żadnych zastraeżen 2087 kg. skóry, o  ils skóra 
ta zostanie zakupioną przez instytucje państwowe 
łub społeczne lub za opłatą 5%  w naturze o ile 
skóra zostanie zakupioną przaz firmy o innym 
cnarukterze.

Prawdą jest, że jeszcze w  miesiącu sieroniu 
ubiagiego roku dyrekcje kolejowe we Lwowie i 
w Stanisławowie skórę na podeszwy u nas zamó­
wiły .i prawdą jest, żeśmy na dniu 23. lutego b. r. 
wysłali do dyrekcji koleji państwowych w Stani 
sławowie telegram następującej treści: , Skóry na­
deszły do Lwowa prosimy przysłać człowieka po 
odbiór. Ameropex“ . Teiegram ten potwierdziliśmy 
listem z tej samej daty L. 227.

Prawdą jest, ż i  w sprawi# szczeciny wnieśli­
śmy przez dyrektora firmy p. Nowakowskiego po­
danie do komisji wywozu i przywozu a to w dniu 
20. lutego a pp. Cwojdziński i Diamand osobiście 
p. Nowakowskiemu polecili, ażeby wniósł podanie 
w Warszawie, ponieważ na razie wywóz jest nie­
dozwolony.

Prawdą jest, że postanowiliśmy przemysł szcza- 
ciniarski, który obecnie znajduje 'się przeważnie 
w rękach obcych, rozwinąć na szeroką skaię, 
i w tym celu za naszą inicjatywą zostanie zawią­
zana w dniu 16. marca br. o godzinie 4 tej popo­
łudniu w biurach reprezentacji America Europę 
Exchange Corporation przy ul. Domągaliczów 4., 
spółka z ogr. odp. Seta, której celem i zadaniem

będzie zakupno surowej szczeciny, przeróbka i bie- 
lamia przy pomocy Zakładu głuchoniemych wo 
Lwowie i export za granicę gotowego to wara 
Z dyrekcją Zakładu głuchoniemych nawiązaliśmy 
stosunki listem naszym z dnia 18. lutego b. r. L. 
174. Przy tej sposobności nadmieniamy, że prze­
mysłem tym zajmują się przeważnie Niemcy a głów­
ną siedzibą jest Lipsk.

Prawdą jest, że z powodu braku odpowied­
niego magazynu mamy na składzie w  Elektrowni 
miejskiej 203 skrzyń konserw łososia. Magazyn 
ten nie został jeszcze przez tutejsze organa wy­
kryty.

Prawdą jest, że organizujemy przemysł drzew­
ny przeznaczony na eksport w możliwie gotowym 
stąnie a to w myśl kilkakrotnie przez Rząd polski 
wyrażonego życzenia.

Prawdą jest, że przez udoskonalony eksport 
pragniemy w handlu zamiennym podnieść wartość 
naszej waluty a przez to obniżyć niesłychaną dro­
żyznę.

Prąwdą jest, że America Europę Exchangc 
Corporation jest Tow. akcyjnem o wyłącznie ka­
pitałach Polaków zamieszkałych w  Stanach Zjed­
noczonych Ameryki Północnej, którego piezyden- 
tem jest były prezes Związku SoKotów w  Amery­
ce de Ryss Elektorowicz a wiceprezydentem zna­
ny w całych Stanach Zjednoczonych pracownik 
i działacz p. Bolesław Zaleski.

W reszcie prawdą jest, że kierownik U zędu 
dla zwalczania lichwy i spekulacji przjtjął dyrek­
tora Towarzystwa li tylko na podstawie gołosłow­
nego doniesienia, w  sposób, który ze względu na 
stanowisko przez obydwóch piastowany, uwłaszcza 
najskromniejszym formom towarzyskim na całyr* 
świecie cywilizowanym, przyjętym nawet przy naj 
bardziej demokratycznym ustroju.

Z poważaniem 
Dyrektor firmy p. p. America —  Europo £xchange 

Corporation
Stanisław Nowakowski.

Koncert Mieczysława Miinza pianisty, którego kon­
cert miał niedawno w Krakowi# wielkie powodzenie, od­
będzie się we Lwowie dnia 16. marca. Bilety w  składzie 
fortepianów Połonieckiego. ul. Tańskiej 1. 7748

Koncert skrzypka Pawła Kochańskiego od­
będzie się dziś we wtorek w sali tow. muzyczne­
go. Po koncercie tego świetnego artysty w War­
szawie, pisał Fr.- 3rzeziński sprawozdawca muzy­
czny Kurjera warszawskiego : „W iełk’ artjrsta, bez- 
przecznie jeden z największych skrzypków świata. 
Olbrzymia technika, nieporównany wprost smyczek, 
na wskióś muzykalna organizacja z natury i szcze­
ry temperament ujęty w karby przez poważne wy­
kształcenie muzyczne —  wszystko to razem skła­
da się na grę, w której podziw i zachwyt buazi 
zarówno nieskazitelna czystość i biegłość w  pasa­
żach lub trylach, jak przedziwna piękność tonu 
w kantylenie, jak wreszcie interpretacja niesłycha­
nie żywa i barwna* W  koncercie lwowskim bie­
rze udział nasz kompozytor Karci Szymanowski. 
Bilety u Seyfartha. 1766

Wątre&B 8 rozstró j żołądfta- Rozstrój działalności 
kiszek najczęściej jest pochodzenia wątrobianego U tegw 
rodzaju chorych wskutek przewlekłego zatrucia powstają 
często zawroty i bole gławy, migrena, skóra nabisra bar­
wy żółtej, oddech staje się cuchnący, zjawia się niesmak, 
występuje utrata łaknienia, sen zaś bywa przykry. W  po­
dobnym wypadku należ}' przedewszystkiem dążyć do ure­
gulowania działalności kiszek. Powyższy cel mózna osią­
gną.' przez zastosowanie CASCARINE LEPR1NCE. Ś odek 
ten działa jednocześnie na wątrobę i na kiszki, zwiększa 
wydzielanie się żółci, pobudza działalność wydzielniczą 
gruczołów trawiennych, przeciwdziała fermentacji w  ki­
szkach i leczy gruntownie zaparcie. Dawka: jedna lub 
dwie pigułki wieczorem podczas jedzenia. 32-

Pulsfr. Związek Fiolejorocdro. Doroczne walna zgro­
madzeni e Rała Związku (Dyrekcja kolei, III. p.), w j  wto­
rek dnia 16. marca b. r., o godzinie 6-30, a w  braku 

zompietu o godzinie 6-tej wieczorem. Na porządku dzien­
nym wybór nowego zarządu, Wstęp dozwolony tylko człon­
kom związku.

W  Kasynie i Kole iif. arr. w  najbliższy czwar­
tek 11. b. m. o godz. 7'1G wypowie drugi wykład 
z cyldu o „O przyszłości kultury polskiej* rektor 
uniwersytetu dr. Alfred Hal ban na temat „O przy­
szłości uniwersytetu i szkoły polskiej". W  sobotę
13. bm. redaktor Michał Rolle powie t. Kamieńcu Po­
dolskim, jego dziejach i zabytkach.
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Trzy noce miłosne
Ó o c c a c i a )

w  pierwszorzędnym  Kinoteatrze „LEW“ w Filkarmomi
zajmuje m iejsce zgo ła  w y ją tkow e. —  Pociąga bow iem  nietylko tematem opartym na znanej po­
wieści Boccacia, ruetylko zdjęciam i natury z  pud cudownego nieba krainy miłości... W łoch , ale 
i m istrzowską inscenizacją przecudnych m iłosnych marzeń. —  Film  ten cieszący się n iebywałem  
powodzeniem , w yśw ietlany będzie jeszcze tylko do środy włącznie. 1787

żony, by nie stał się ogniskiem intryg i wpływów nie­
mieckich. ,

Kw esta  językowa zajmuje **ównież gorąco par­
lament belgijski. Premjer belgijski Del*croix przed­
łożył Izbie projekt utworzenia komisji językowej, zło­
żonej z 21 parlamentarzystów i obdarzonej wielką 
samodzielnością. Ma ona zbadać kwestję bezstronnie 
i przeu ożyć projekty rozwiązania tej sprawy Izbie 
do zatwierdzenia.

R o zru ch y to T u rc ji z  powodu traktatu 
pokojowego.

Paryż (Pat.). Havas. Z  Londynu donoszą: W ia- 
tW Turcji poważne rozruchy, które zmuszają sojuszni­
ków do irterwencu wojskowych i  morskich. VenK 
zeios popiera tę myśl. rmg’ ja zajmie wojskowo Kon­
stantynopol, pusząc Francję i  W łochy o współdzia­
łanie.

 o-----

ENW ES PASZA PR ZYSTĄPI DO BOLSZEW I­
KÓW

5L aków (Pat.). Radjo z  Poidłu. Z  Beriina do­
noszą, że Enver basza, który obecnie przebywa w  P o d z i e l  O W ffill i?
Bedinie, ma zamiar oddać się y  usługi rządów so- Wszystkim którzy J m  nieśli słowa poeieehy i odJnli
wi-eckich: pragnie on iruanowrcic wywołać ruch re - , ostatnią przysługę ś. p. Dr. Janowi Kantemu Bobetowi naj-
Woiucyjny W Afganistanie. Talaaa: basza przebywa ' droższemu i najlepszemu Mężowi. Ojcu i Bratu, który padł
W  Niemczech. ' ofiarą pracy zawodowej, a wszczególności przewielebnym

j ks. kun Dr. Badeniemu, ks. kan. Dziędzielewiczowi, ks.
; prof. Wójcikowi i Delegacjom ta drogą skłaaamv serdeczne

■ m n T iiw a  „Bóg zapłać”. 1751 RODZINA.
•28' O  2 7 0  A .O  £.U.

3Srra.1fc>~±oxi 3  S T / o  ż a i o  r i a  o
1 W  pierwszą roczn;cę śmierci ś. p.

I T f l p j l  D M l ę b ł a n k i
artystki malarki, 

orędowniczki ubogich, gorącej patrjotki, wielkie! obywatel­
ki, która w  czasie najazdu Moskali na Lw ów  organizował:, 
pomoc, dla pozbawionych środków do życia mieszkańców 
miasta, a w  czasie oblężenia Lwowa przez Ukraińców ' 
niesąc internowanym w  obozach pomoc i pociechę, padł i 

ofiarą tyfusu.
Nabożeństwo odbędzie się we wtorek dnia 9. marca : 

br. w  kościele archifcatedralnym o g. 12 w  południe, n a 1 
które zaprasza KOMITET OBYWATELSKI TOLEK. !

Aleksander Dreżepofski
profesor Seminarium nauczycielskiego męskiego zaopatrzo­
ny św. Sakramentami, zmarł dnia 6. marca 1920 r. prze 

żywszy lat 70.
W  smutku pogrążona żona z dziećmi i wnuczka za­

wiadamiają krewnych przyjaciół i znajomych, źe obrzęd 
nogrzebowy odbył się w  poniedziałek d. 8. marca 1»20 r. 
* l-  V,-hj P ° południu z Kaplicy Boimów na cmentarz 
Łyczakowski. 1772

W  rocznicę Imierci

Marji Skwarczyńskisj
d i ,  Izie się 10. marca 1920 godz 10. ra jo  żałobne nabo­

żeństwo w  kościele O. O. Bernardynów przed głównym  
Ołtarzem, 1771

Problem językowy w Belgii.
Ruch flamandzki, obudzony i popierany przez 

Nimncy, w  czasie wojny przybiera coraz bardz;ej w o­
jowniczą postać. Flamandzi domagają się podziału 
państwa na dwie części i  wykluczenia języka fran­
cuskiego w  części flamandzkiej Belgii. Na mocy usta­
w y z 1831 roku oba ,ęzyk były równouprawnione, 
•becnie od 1914 roku nastąpiła zrniLna. FlnmingowLe 
dwpięli ąwego i  przeprowadzfi rozdział między szkol­
nictwem ludowem i sredniem francuskieńi i rla- 
» » andżinem. Obecnje domagają się przekształcenia u- 
uiwersytetu w  Gandawie na flamandzki. Nie chcą sły- 
s*eć o utworzeniu uniwersytetu flamandzkiego osob­
nego w  Gandawie lub w  innem mieście np. w  stolicy 
flamandzkiej Antwerpji, lecz chodid im przedewszyst- 
kiem o zniesienie Ojpniska kultury francuskiej, jakiem 
jest uniwersytet w  Gandawie. Rząc. jednak nie mogąc 
zezwolić na to, fcy prowincja, przesiąknięta nrwskróś 
kulturą francuską, by!a pozbawiona uniwersytetu, od­
rzucił zaborcze żądanie Flamingów, zagrażające pra­
wom ludności walońskiej. Uniwersytet flamandzki ma 
być ut..x>rzony wc flamandzkiej Antweruń i strat-

l
architekt, kunc. budowniczy 1622 

we Lwowie, ul. Z^blikiewieza 1. 8.

Wykonuje plany oraz 
i oboty wchodzące w 
Kres budownictwa we 
Lwowie i na prwincji.

v *  ”■
■: J. . # -?8. i v f

l i T O  C H C E O I U G O f f i k <38

O s * ,  s .  m i k o ł a j s k i

ul. Śniadeckich 6. II. p. ord. od godz. 3 5 popo 
w chorobach «ew n . i chor. dzieci. t

B2Błys!a M l  Dr. Jakób ^ w i ń s k r
Pracownia Dentystyczno-Techniczna

ul. Halicka 22. S

Instytut kosm etyczny kalotechnika

DRA P!L0 GKiEGQ pN Dąbrowskiego 1.
usuwa włosy, zmarszczki, brodawki, plamy, pryszcze Ma­
saż twarzy, leczy choroby skórne, wypadanie włosów.

Farbowanie włosów. 1672

D s M y s t a  0 r .  M l  B K Z t S H I
ordynuje Lwów, ul. Akademicka 3. Bezbolesne wyry- 
w, nie zębów, sztuczne zęby, korony, mostki i t. d. 5

44
Zakład dentystyczny otwarty Lw ów  Asnyka 2. róg Pańskiej.

Dr. Lauterstein
lekarz chorób wewnętrznych ordynuje ul. PAŃSKA 16. 1699

~ D r .  J .  P ołochayło
mieszka obecnie ul. Chorążczyzna 1. 24. I. p. i ordynuje 
w  chorobach wewnętrznych i dziecinnych od 2-4. 1756

lir. Zdzisław liotiers
specjalista chorób skórnych i wenerycznych, ord, od 2—4 

J a b ł o n o w s l t i o h  3 .  1355

Specjalista chorób skórnych i wenerycznych

D r .  H  ES R  G  E l  f i
SyKsiuska 15. 2

K p r s a  tjSeldy.

Ruble carskie

dumskib

K arbowuńce 
Grzywny (po 500 
100 franków franc. 
100 franków szwajc.
1 ster ling
1 doi lar amerykański 
1 dcllar kanad.
100 marek niem.
100 lei rumuńskich 
Liry włoskie

W ypłata na I ondyn
„ na Paryż
„ na Zurych

na Pragę 
,  * a  Wiedeń

na Berlin

po 100 rb. 
po 500 rb. 

drobne 
(po 1000) 
( Po 200) 
(po 1000) 

i wyżej)

Lwów, 8 marca 1920. 
Waluty.

płacą: żądają: ‘ransak.:
269—
265 —
230—

65’—
55-—
12—
18—

150000 
350009 
650 90 
21900 
175 00 
24500 
310 00 

1 2 0 0 0 0  —  

Dewizy, 
płacą: żądają:

650’— 7S0- —
1620—  1729—  
3600-— 8JO0- — 
240-00 260-00
85-00 95-00

240 -  260—

280 
285—  
250—  

75—  
65—  
15—  
22—  

1700—  
3700—  

730—  
230—  
195—  
265-00 
330—

277-00

1640-

226—

000-000

transak.

249—248

OGŁOSZENIA.

Dla tych, Którzy jeszcza nicwidziali
wyświetla kiuste&tr „MARySIEHKA", pfce 5.

najtspan.alszy dramat his or^Cinaó flljiy w 6 częściach p, t.

K S I Ę Q A  E S T E R A

G'6vfir ro‘ę kreuj« s^te sŁp E jiA . j e t a i o 3W, urecza arfysłka d am.

Kinoteatr „  fEĘ. o p e r n i K ” Kopernika 9
wyświetla obacnie d a u t  ro .z nay w 4  aktach z pr iośi-'m p. t

O J i  £  S I  Y I l i

W Dlówj irM  rsli BASSERMANN illl! aitjita M m
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K IN O T E A T R  
Znakom--y -i smal

o b y ć  z a ja w *  
w 5-eiu ieikkh 

c z ę ś c i a c h  p . t.

C H I V 1 K R A  ul.

£ 1  w g t i m t m ł  k ł  
w A l A A l  ^ J P il  S m  mmBi

Akademicka 1. 8 - wyświetla obecnie
ku przestrodze i oświeceniu najszerszych warstw społeczeńswa. 
Nad program znakomita amerykańska komedja rysunkowa 

w  1 akcie p. t. '
W  roli głównej 
słynny amery­
kański aomik

W I ah. CII

M t p  miłoma [m.
Reforma armji austriackiej.

W edle doniesie* „Tem ps^" rząd austriacki przed­
łożył zgTonadzeniu narodowemu projekt reformy ar- 
Btji Służba obowiązkowa zastąpiona ma być przez 
ochotniczą. Nadzór nad armią spoczywa w  rękach 
zgromadzenia narodowego, zaś najwyższe dowódz­
two w  tękach specjalnego sekretarza stanu. Ten mia­
nuje oficerów. Siła zbrojna liczyć ma 6 brygad, 1 
pułk niezawisły artylerji i 6 batałjorow kawalerji, 
razem 30.000 ludzi, 2.00# podoficerów, 1.600 ofice­
rów. Służba w  armji czynnej trwa lat 6 i tyle samo 
w  rezerwie. Oficerowie obowiązani są służyć lat 20.

o a f c o s f l W i A .
OentrdcB t u r a  f i i r i t ó t t w ł  C. H l t l S U E i

broda?, plac Raliefti 1 14 I. piętro 
poszukuje i polsea doborową służbę. — również 
sprzedaje w  komisie maszyn- do szycia, zegar ścienny 

i szafki neeuą m ahaaiewy

l l* *, ,4tr nową z *aree.ą  z wolnem i 
n a i l l i c i l l b ę  latam! bi czaa Listopada do nabycia 

za 20 ‘ il 0 MnreSt 
K i i m b n i P P  nową !I. p ietr., solidnej b a low y , 

n o u t u ę  z kom fort?*!, z wolnemi latami, 
przy -ocznej Leona • i piehy do 
nabycia za 410 080 M rek 

■,0 * s* "  P*ęłr - solidnej budowy z 
komfortem, z wolnem i labami, przy 
bocznej Leona Sapieay do nabycia 
za 420.000 M rek.

nową ll. pietr solidnej badowy z 
n o ł l l l C I I I b ę  komfortem przy **cznej Listopada 

do nabyć u za 340.000 Marek. 
I f a m io n l i r t a  nową II. piętr. selidmj budowy z 
R a iU C u lE ib ę  k0 fu,t ni z wolnemi la t a l i  przy 

ul św Zoili do nabyć. zn326.0C0 M. 
V  a m i o n i f i a  uową III piętr. solidnej budowy z 

»G «ilv5g  nad? wyezajnem komfortem z wol 
nemi la .. a i w  iródm eściu tuż 
przy p . Akrdemickiem do nabycia 
za 1,000.900 Marek. 1691

M l na sp rzedaż; a jeacja „Fortuna* Lwów, 
Frydrychów 8. £11. p .  od 3 5 pop.

POLKA, 43 letnia, bezdzir 
tna, wdowa po arzędniku 

•[państwowym znająca dobrze 
gospodarstwo don,owe posza- 
knje posady zarządczymi ge- 
snodarczej burs, za 
inugazynierki, względnie in­
nego odpowiedniego zajęcia. 
Oferty z dokładnymi warun­
kami i płacą, Garbowiczowa, 
■ Ottyuia. ltS t

TECHNIKA obznajontieae- 
go dobrze z budową c-.ad 

wiejskich przyjmie Tdwarzy- 
'stw® agrarno osadnicze Spółka 
z egr. edpow. we Lwowie, ul. 
jHaiieka 91 I. p. Zgłoszenia 
osobiste lub pisemne. 1712

■  EŚNICZY, katolik, 
“ • poszukuje posady

żonaty, 
le.ni-

czejo; pracował w Rosji w  reli 
zarządcy dóbr, z pełnomocni­
ctwem całego maiątku, obecnie 
pracuje w roli leśniczego sa­
moistnego. —  Łaskawe zgło­
szenia pod „Leśniczy11, poste 
rostante Wasylkowce, Mało­
polska. 174!)

Z AMIENIĘ 
Jakóha S

B J iLEC ZAR N IA ,
™  2, zakupi ziemniaki, ka-

1662 i

kamienicą na 
Jakóba Strzemię za Willę! 

ogrodem w pobliżu centrumi| ustę i inne prowianty.
miasta pośrednictwo w y k lu -    -----
ćzone. Zgłosić się Cłowa 3.1SMBLECZ IRNIA Czarneckiej 

1716 Ormiańska 2 poleca zdro-

1 S Z Ą D C A  ekonom, ze szkołą 
■ "  rolniczą, poszukuje posa­
dy na ordynarję, zaraz lub od 
1 kwietnia l!)20, pod: A. Z. 
poste-restaLite Stryj. 17»3

Ząpłaeę 1000 koron
za odszukanie moich obrazów  
zagubionych w  transporcie 
kolejowym w  końcu paździer­
nika 1918 roku między Kra­
kowem a Lwowem Jerzy 
Turnau, Lw ów  pl. Dąbrow­

skiego 2. 1757

we śniadania, objady, kolacje.
1661

Kam ien icę , wolne lata, o- 
gróa, ul. Sadownicka za 

280.000 koron sprzeda CZYK, 
Snopkowska 4, U. p., od 3— 5.

1730

O rm iafiska]|rUPU .lĘ  GARDEROBĘ, dy- 
wany. kilimki, urządze­

nia domo> a i kancelaryjne, 
płacę najwyższe ceny. „L’ Ov>- 
casion“, pasaż Hausmana 8.

1729

Z ARZĄD dóbr Brzeżany po­
szukuje niezwłocznie bu­

chaltera Oferty i świadectwa 
należy przesłać do Zarządu 
dóbr 17-4

CYGARA „Brytanika" au- 
strjackie 100 sztuk ory­

ginalne, lub biały cukier dam 
za biurko męskie, możliwa do­
płata. Listy pod „Brytanika* 
do Administracji. 1695

Różne.

PARCELACJĘ oraz wszelkie 
posriary przeprowadzę za­

raz. Wiadomość: Tomasz S<om- adnein. „Kurjera !w.*

POSZUKUjE się urządzenie 
biurowe. M. Kierski, Pa­

saż Mikolascha. 170

Kilka ubrań męskich rozmai­
tych, zarzutka, wszystko 

przedwojenne, pierwszej ja ­
kości, miary rozmaite. Mantel- 
kieid z żakietem, futro łoszakł 
damskie, czarne. Narzut na 
otomanę, bordo draperjo —  

dam. Pańsaa 21, Hanak. 1697 jprzedam. Rynek 43, II p.,.
T j  . TT, — ■ r. 4. Tylko od 4— 6. 1741O sprzedania willa pią-1

FORTCPIAN z angielską me- ] 
chaniką, salon, sztuc pa- , 

lisandrowy zagraniczny sprz?

sprzedania willa 
trowa, oficyny parterowe,1

W IĘKSZE przedsiębiorstwo 
poszukuje we wscho­

dniej Galicji, w  dobrych wa­
runkach komunikacyjnych 
lasn de eksploatacji. Oferty 
wnosić pod „Eksploatacja" do 

1171

L inoleum, 15 m., przedwe- 
jenne, nowe, szerokość 

grtdu Zamkowa 15. W iado-ji-jo  m .Dywani ki  ścienne i na 
mość Friedrichów 12, parterjpg^jog^ kapy pojedyncze na 
ganek prawy. 1699 fóżko, portjery, firanKi tiulo­

we haftowane, kilim, chodnik,

ski, autoryzowany geometra, a  
Lwów , Zimowicza 6„ między 
5 - 6 .  1676

BUD OW Ę czternastu mu­
rowanych domków i szko 

ły  w  powiecie złoczowskiin 
odda w  przedsiębiorstwo „To­
warzystwo agrarno-»sadnicze“ 
Lwów, Halicka 21. Zgłoszenia 
i warunki tamże, 1692

BUD O W Ę dziesięcin stu­
dzien w  powiecie zloczo- 

wskim odda w  przedsiębior­
stwo „Towarzystwo agrarno- 
osadnicze*, Lwów, Halicka 21. 
Zgłeszenia i warunai tamże.

1693

O głoszenie.
W  poniedziałek 15. marca 
19 0 r. o godzinie 10 przed 
południem w  miejskim Urzę­
dzie targowym odbędzie się 
publiczna licytacja na wyna- 
»cie reszty stanowisk targo­

wych do sprzedaży owoców  
i wody sodowej na placach 
i ulicach miasta. O czem za­
wiadamia się wszystkich in- 

tercsowayych. 
Magistrat kr. stoł. ta. Lwowa  
W e Lwowie, 6. marca 1920.

36

PORTRETY i FOTOGRAFIE, 
taaże za prowianty, cie-

Kaoka i wylewanie.

L e k c j i  i «b  popołudniowego
zajęcia poszukają słuchacz 

skadamji handlewej. Zgłesze­
nia Łyczakowska 15. II. p. 
Stroińska J.

mas i w  kolorach, fot ogra Jo 
do legitymacji, szkice, po bar 
dzo umiarkowanych cenach.

Czterysta papierosów amery­
kańskich zamienię na czte­

rysta polskich znaczków po- 
cztowyeh serji sejmowej, uży­
wanych, nieuszkodzonych, a 
to: 75 sztuk po 10 lenigów — 

Zakład chrześcijańsl-1, dawniej:75 p0 16 fen _  75 p0 20
„Sztuka" obecnie „Alma" Zy- fen _  75 po 25 fen _  50
blikiewicza 49 II. p., tram waj!po 50 fen- _  p0 j  mi , —
KD. przed domem. Zgłoszenia od 3— 4. Tarnów-

-kiego 8, Finik. 1743

flwtss- Prife!. Kirsy rsf'M»towHC!

zioai! lusiuifu
L»a», iii Kwkiiwa I. 38

rezpeezynąją 16. hm. NOWE 
KURSA: 1) la l:chaitsrji, ke- 
respond. itp. 2) rachukuwo- 
ści państw, Dla zamiejsc. 
fystern koresp. WPISY do 
10 bal. codziennieed3-4pepsł 

1636

Z A TOREBKĘ srebrną lub 
alpagową. dam biały cu­

kier, ewentualnie zapłacę. I i- d" u tepianów SenatorskaA rtur Smutny
ten.-nów 5

stroiciel

sty pod „Torebka1 
nistracji.

for 
4.

do AdnE-.przyjnrąje strojenia i reoera- 
1694|cje. 1755

N ie m ie c k ie j konwersacji,
literatury, wyucza szybko 

rutynowana nauczycielka. — 
Zgłoszenia „Listopad", Admi­
nistracja Kurjora. 1779

■yBJŁGDA, rodowita francu- 
zka udziela lekcji. Zgło 

szenia Peteckiego 30, 11. p. 
•d  9— 10. j 731

Posady i prace.

BNTELIGENTNa  młoda- ko- 
■  bieta objęłaby zarząd domu 
najchętniej we dworze, bo- 
eterestante „Perła", Stryj.

1559

EKONOM z  ukończoną szko­
łą rolniczą z dłuższą pra­

ktyką, żonaty, w sile wieku 
poszukuje posadj' na ordy­
nacje. Zgłoszenia Pc sterestantejŁaskawe zgłoszenia z warun- 
Pohorce koło Rudek pod „Eko- kaini: Marja Chrzanowska,
nom*. * '697lstryj, Kraszewskiego 4. 1583

MONTER-saatzyuiuia egza­
minowany szefer płu­

gów motorowych i autemobi- 
Uwyeh, wykoju jący wszelkie 
reperacje poszukuje stałą po­
sadę Łaskawe zgłoszenia 
Ensi! Grel, Lw ów  horaeckie- 
go 12. 1767

Zawiadamia się Szan. P. T. Publiczność ł ‘  znany 
magazyn jubilerski

J .  B a d o w s k i e g o
załozony w  1864 jest nadal prowadzony przez syna 
STANISŁAWĄ BADOWSKIEGO, tymczasowo na 
dawecia miejscu przy ul. Batorego wejście ed ul. 
gcur larda  Nr. 2. n* I- p lęt rzj .  Poleca się ła­

skawej P. T. Klienteli. 1635

SKORY jelenie wyprawione 
na irchę kupi zarząd dóbr 

Dźwiniac* p. Ustrzyki dolne.
1620

FRAK lub ubranie frakowe 
w  dobrym stanie na tę­

giego pena kupię. Cwinaro- 
wicz, krawiec męski, plac Ber­
nardyński 10 1702

POSZUKUJĘ kupna małej 
posiadłości o 30 — 50 mor­

gów ziemi rolnej z budynka­
mi, oferty „Agra* Dominikań­
ska 4, Lwów. 1691

SPRZEDAM dwie wille obok 
siebie w  Zakopanem ła­

dnie położone. Wiadomość 
Sakramentek 5. Parter na pra­
wo. 1721

starsza kołdra, ozdobna podu* 
szeczka na otomanę, samowar 
rosyjski, stoliki —  okazyjnie 
sprzedam, Rynek 43, II piętro, 
nr. 4. Tylko od 4— 6. 1742

irliesritfnia.

Po s z u k u ję  do wynajęcia
dom lub willę blizko 

tramwaju z ogrodem i ele­
ktryką, pośrednictwo wyna­
grodzę. Zgłoszeni i „Pilot* Ba­
torego 4. 4655

i f  LACZ wierzchowa 8 letnia, 
1P6 cm. wyteka do od­

stąpienia. Oglądać można we 
Lwowie. Bliższe informacje^

Z A wynajęcie 4 pokoi z kom­
fortem 10C kg. prowian­

tów nagrody. „Interes*, Biure 
Sokołowskiego. 1686.

jySlESZKANIE w  śrćdmieśein 
“®* składające się z 8— 9 u- 
bikacji w parterze lub I. p., 
na biuro poszukujemy. W a ­
runki pod „Lekal" przyjmn-

ul. Matejki I. 8 , I. p. 1826 je administracja. 17«J

Tow . A kc. W ytw órn i Maszyn Młyńskich
połączonych fabryk turbin wodnych, maszyn i narzędzi 
młyńskich Inż. Fr. Pałaszewskiegc w  Łodzi, lnż. Fr. Paia- 
szewsKiege i T. Maciejowskiego w Warszawie (Skoryna), 
eraz fabryki dawniej Karela Kuhla w  Rogoźnie reprezen­

tuje na Małopolską J r *  i  1  O

1653
Dom Hanales/y i techniczny '

Sp. z o. p. Lwów, ul. Batorego 4.

S  l K . 1 l
miękkie krajane na miarę skrzynek w  większej 

ileści wagonowe POSZUKUJE 4§2

W arszawa,
GRZYBOWSKA 55. — Firmy, mogące się podjąć de- 
stawy proszone są e pisemne perezumienie się. 

iSRreWMMSBMHaBBmaHMllIUUMH

Tow . Akc. .,Agrumarja“ ,

M  W ALIFiKOW ANEGO dy- 
*  spenenta w  dziale papie­

rowym poszukuję zaraz lub 
od 1. kwietnia. Kaueja pożą­
dana. Zgłeszenia listewnie p «d  
lit. H. B. w  Admiaistracjt 
„Kurjora*. Róv:niei petrzebny 
praktykant z nkeńczoną IV 
klasą normalną. 1626

EMERYT KASJER, przyjmie 
buchaiterję w handlu, fa­

bryce, przedsiębiorstwie, we 
Lwowie lub na prowincji. W ia­
domość: A. he cielec ci, Lwów, 
Łazarza 14. 1663

^^S O B A  inteligentna, wdo- 
W3i skromnych wymagań, 

bee rędziny, przyjmie zarząd 
domn na wsi lub w mieście.

Kopa# i rprzeJai.

FORMY' do wyrobu rur be­
tonowych, Prasy do wyro- 

d u  dachówek. Cement destur- 
cza „Pilot* Lwów  Batorego 4 

i097

BYŁY  dzierżawca dóbr dłu 
goletni praktyk, poszuku­

je odpowiedniej posady. Możc 
złoźyć kaucję. Łaskawe zgło 
szenia Junęst, Lwów, Zybli 
kiewicza 16. 14 9 1

NASIONA pastewne, warzy­
w u . i kwiatowe wysyłam  

jak diug ■> zapas starczy, Za­
kład ogrodniczy Ignacy Puc 
Bochnie. CeDnikl na żądanie 
darmo i opłatnie. 1401

DRZEWO rębane eetnar 28 
koron, z dostawą. Zamó­

wienia najmniej 10 cetuarów 
nlica Cetuerowska 31. Tamże 
sosny na belki 1 deski do
sprzedaniu. 1482

Walce młyńskie, Perlaki, 
Cylindry, Turbiny, Pas 

poleca „PILOT*, Lwów, Ba 
torego 4. 1630

Ka m ie n ica  u p. w  pobliżu
Akademickiej 580.000 k. 

Kamienica 2 p. śródmieście,
250.000 k. Kamienica I. dziel. 
3 p. wkład 380.000 k Willa 
w pebliżu Wóleckiej 420.000 
mk., Dom 4 pokoje, kuchnia, 
stajnia, wozownia, mieszkanie 
furmana, boczna Marcina za
60.000 mk. sprzeda i wiele 
innych. Wiadomość Zybiikie- 
wicza 17, ganek drzwi 7 od 
3 -5 . 1659

S O L A L !

0 U  cijgcuuc

K A Ż D A  Z  ? A Ń
j*st w  możności uszyć aohie jama bieliznę, suknię lub ta­
kowe przerobić, jośli się zapisze na ruujcę knofu i szjrta

v im \ i Ja n o sz a ' ul. ! M  3.
Posiadając fachowe wykształcenie, nabyte za granicą 

(w  Paryżu i w Wiedniu), daję rękojmię należytego wyuczenia.
Na ogólne żądanie otwierum kurs nauki wlot 2ornej 

dl a Pan, ząjętych w  biaradt. Ceny przystępne. 1508
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S w ó i S
codziennie o godzinie 7-30. — Hortense Montyn z teatru Olympia w Paryżu. — Doti Eros, ekcentrycy — The 
tw o Fiscńers Lusia Kowalska. — Po ślubie, farsa. — Dłaa Kenig, — Hela Malinowska. — The Fafts. — 
W niedziele i święta 2 przedstawienia o godz. 4-ej i 7 30. —  Bilety wcześnie} do nabycia w składzie papieru S. Gabryela, ul. Legionów 3*

Z a r z ą d  pocztow cy
nabędzie więKszą ilość 1762

napiera da pidconaaia 
1 paptern fesncR-jary;*.

u  es w s i d M i  g iS a i  bhdtL.
Bfoity wiz z łi&kat i prz .muje Kinicterstwo P:czł, ydiiał XI!/, Warszawa

t a -  h l m  p s i r e d d ic lW u  chomości »Osada“ w  Ma- 
kowie (MaispUska), przyjmuje zgłoszenia na Kupno i sprze- 
«Liz realności, a głównie na gospodarstwa rolne, na które 

posiada większą ilość reflektartów. Z  podebnemi biurami 
■nwłąznj/ny chętnie kontakt. 135

Qjzmt I obuwia dla służby folwar­
cz n i potrzeba w większej ilaści.
Ofrrty unosić: biuro Zjednoczenia Ziemian ul.

Kopernika 20 parter. 1660

Tyszce ludzi 17 ta codziennie

A F I S Z E
.na stacjach kolej owych.
Wyłączne prauJo do umieszczenia afiszy 

na uJszystkich dulorcach P. K. P.
poriada 1719

Polskie To w . K sięgarni kolejowej

„ R i i j C i r
Lu Su, ni. Ż&tega fi, II. p.

Na żądanie wysyła się szczegółowe oferty.

Zaiini ikwizjOn; patzakiwaii.

S Z K Ł O  W O D N E
38 'Be, na żądanie wyższe, przejrzyste, słomkowe­
go koloru w dowolnych ilosc ach, z natychmiasto­
wą dost|wa z Fabryki P rzetw orów  chemicz­
nych T. Grabiański iD . Myśliborski w Łodzi 
dostarcza ich zastępca na Maiopolskę i Geszyńskie

Eu t t t i - M s w  lisa Bftnun
Kraków, ul. Siemiradzkiego 21. Adres teł. „Aord“ 
de którege proszę przesyłać swoje zapytania i 

zapotrzebowania. 1746

fenomenalna lokata kapitało.
Cstery kamienice cztero piętrowe oB pomieszkać w  Pozna­
niu zamiljon marek polskich na sprzdaż. Lokata Mk. 600.000. 
Zgłoszenia przyjmuje: Dom tranzakcji finansowych, Poznać, 
ni. 27. Grudnia 1. 7. 1718

E D m i l N D A  R I E D L H  |
WE LWOWIE, UL. RUTOWSKIEOO 8.

poleca

H E R B A T Ę  A N G I E L S K Ą 1
w najprzedniejszych gatunkach.

DO WYROBU

B iiM iu  igiiBliwyEti
polecamy najbardziej udeskenaloną

DZIENNA PRO D U KCJA DtJ 800 SZTUK.
jak równie* wezelkie inne maszyny i jormy do 
wyrobu cegieł, pustaków, rur kanałowych, sącz­
ków do drenowania, siupów parkanewyeh i t. d.

Fabryka rnsszyn BRACI  HOFFMANN 
w Łodzi, ul. Kilińskiego 154. 730

Na żądanie wysyła się katalog Nr. 32. bezpłatnie.

B E R IA R 0  POLONIECKM
Ł u p n j w  1

ortepiapf 1 pianina
w ©  L w o w i e ,  ul. I l e m .  Tl a ra s k le j 1
f

N ap raw y  am om dbili
i pługów motorowych

uskuteczniają szybko i dokładnie warstaty 
Spóiki automobilowej 56

. I M  O  t  O i r “9 9
Lwów, ul. Kopernika 1. 54.

S. WROŃSKIEGO S.
plac MarjacKi 10.

Skład futer oraz pracownia kostjumów i okryć 
damskich. 1720

SKRADZIONO w  środę wie-1 
ezór, na główaym dworcu 

Ęjlęjowym, pizy pociągu do 
Rawy Ruskiej, portfel z 350 
koronami, kartą identyczności 
i dokument wojskowy zwol­
nienia. Proszę łaskawie urząd 
policji o wyłapanie złodzieja 
i o unieważnienie powyższych 
dokumentów-. —  STANISŁAW  
IZO WIT. 1745

KONKURS.
InfendaRiura D.G.G. m  Lwiiwie

rozpisuje 1761

K onkurs n a  dostaw ę sort
itWmyin»zalm nunlinndt olittiiw

jak:
wężyków haftowanych, pasów angie l­
skich, gw iazdek oficeiSkich, sznurów 
do czapek, tern laków zamKn ętych, 
płótna, zef.ru, podszewki satynowej, 
chustek do nosa, kalikutu, szyfonu, klo­
tu, skarpetek, sukna dla rodzin o ficer­

skich, skóry boksowej i szewrowej. 
Oferty należy wnosić w  zamkniętej ko­

percie do Intendantury D. O. G. Lwów, Ochro­
nek L. 4. najpóźniej do

1 5 . m a r o a  to . r .
O przyjęciu oferty zostanie dotycząca fir­

ma przez Intendanturę D. O. G. powiadomioną. 
Intendantura D.O.G. Lwów , Nr. £518|X.

Za zgodność : Szef Intendantury :
W olski ppor. Fitz, ppłk. mp.

Nasiona
L A M 3 Ł R T  I K R Z Y S I A K  

Podiew skiego 7.

roślin warzywnych i pa- 
tewnyeh do nabycia p *  
cenach konkurencyjnych 

n firm- 175S

Lwów
1758

S z w a j c a r s k a  g a z a  

S E g  e d r r a r i n a  E S

dla m łynów jest aa składzie w Krajo­
w ym  Zakładzie dla przem ysłu rolni­
czego Lwów ul. F re d ry 9. "59

00 -przedania: wózek dzie­
cinny, wanienka, całe u- 

branie frakowe, płaszcz gu­
mowy i szkło na szyby. Bor­
kowskich 24, I p., między 3 
a S pop. 1744

S PHZLDAM kapelusz czarny 
jedwabny, mało noszony, 

Ujojskioiu d, 11 p., Schody 1.
1753

B U K A  e Z B R O M D A
wytJba lA&rykl cukrów I czekoladj

J a n  Ó l i i n n z r
Lwów, Rutowskiego a  

TnęrsasKę r*ss2©  d o  ł i a t o y o i a

S przedam lub wydzioriawię  
w  mniejszych komple­

ksach lnb w  całości kilkaset 
morgów najlepszej gleby po­
dolskiej blisko kslcji i mia­
sta — tamże 2 gorzelnie i m ?yn 
wodny do wydzierżawienia, 

Sprzedam w  całości lub czę­
ściowo paręset morgów obok 
Przemyśla, przy stacji kolej. 
Kościół i szkoła w  miejscu.

Zgłoszenia pod: .W łaściciel 
2 1 do Biura ogłoszeń Sokoło­
wskiego, Lwów , ul. Jagielloń­
ska. 1715

K U P I Ę  zarzutkę zapłacę go- 
tówką lub kartoflami do- 

bremi. Zgłoszenia do admin. 
Kurjera pod „Zarzutk"r,

1769

I

l < •tkam

§ p r z e b s i ę b io r o t w o  |

[ S a d o w y  d r ó g  ż e l a ^ u y c h l

I  j u u y s z  W E i s e ,  l w ó w  !
rOTOCKIECO H .

| przsprouiadza pod dogodnemi warunkami
| Trasowanie dróg żelaznych, 
j B u d o w y  kolei polnych i leśnych,
I E K s j i e r t y z y  techniczne,
I M o n to w a n ie  i demertuwanie kalejek. 

i 1 N a d z ó r  budowy, I
I K o s z to ry s y  u*.I
I

GENERALNE PRZED STAW ICIELSTW O
T o w . ik-lrc.

1 RD?sem8Dg i HQimeuiaiin
wa wszystkie obszary  Państwa Polskiego.
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